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Czy rząd skapituluje?
Naileży wreszcie baczniejszą zwrócić 

uwagę na przebieg t, zw. konferencyi pol­
sko-żydowskiej w W arszawie. Ostatnie bo­
wiem wiadomości o tych okrytych mgł^ 
tajemniczości naradach budzić muszą naj­
wyższy niepokój w polskiem społeczeń­
stw ie/

Konferencya należy do spadku po me- 
0ź5częsnych rządach antykoalicyjnych Mora- 
czewskiego. Później wznowił ją  wiceprezy­
dent w gabinecie W itosa p. Daszyński i od­
tąd  z udziałem polskich ministrów Skul­
skiego i Sapiehy, a pod kontrolą reprezen­
tan ta  syon:stów niemieckich p. Nossiga 
przygotowuje ona „porozumienie polsko- 
żydowskie” . Początkow o chodziło tylko o  
przeprowadzenie równouprawnienia, t. j.
0 formalne zniesienie tych resztek ograni­
czeń żydowskich, jakie jeszcze z rosyjskich 
czasów pozostały, choć już w przeważnej 
części nie były przez rząd polski stosowa­
ne. Ograniczeń tych n ik t u nas nie broni, 
niektóre z nich w międzyczasie zniesiono, 
a  tymczasem konferencya sprytnie zmieni­
ła tem at narad i dziś obraduje już nad  pra- 
wnem utwierdzeniem uprzywilejowania ży­
dów w Polsce.

Min. Skulski postawił na konferencji za­
sadę wzajemnych świadczeń, jako jedynie 
spratfłeuiiwą zasadę dla uregulowania pol­
sko-żydowskich stosunków. Chodziło rządo­
wi pólskiomu o to, by w zamian za równo­
uprawnienie już udzielone i surowo prze­
strzegane żydzi zaniechali antypolskiej ag:- 
tacyi zagranicą i by w kraju  spełniali lo­

ja ln ie  obowiązki wobec państwa. Bo prze­
cież wiademem jest powszechnie, że w cza­
sie naszej wojny z sowietami żydzi masowo 
dezerterowali z armii, uciękaH do Gdańska, 
Katowic i do każdej mysiej dziury przed 
obowiązkiem służby w polskich szeregach.
1 nie samo tchórzostwo, ani nie antym iliła- 
ryzm był źródłem tej masowej zdrady s ta ­
nu, gdy bowiem bolszewicy podeszli pod 
Warszawę, to młodzież żydowska w  Siedl­
cach, W łodawie i  tylu innych m iasteczkach 
Królestwa —  /tysiącam i wstępowała do 
czerwonej armii —  w mylnem przekonaniu, 
żo nadchodzi koniec Polski i początek Ju- 
deo-Sowdepii. . .

Odpowiedź żydów na propozycyę min. 
Skulskiego jest godną uwagi. Odmówili dy- 
skusyi nad zaprzestaniem hecy antypolskiej 
zagranicą. Podnieśli dalej wielki krzyk, że 
wśród nich niema żadnych dezerterów, ani 
zdrajców, że żydzi Die wstępowali do so­
wieckie) armii, nie przyjmowali owacyjnie 
bolszewików i że wszystkie doniesienia
0 ich aktach zdrady, naw et biuletyny Szto- 
bu Generalnego —  są kłamstwem. W iimem 
państwie byłyby w każdym razie śledztwa
1 procesy, u nas jednak rząd, —  by żydów 
nie rozdrażniać —  pokrył ich zdradę mil­
czącą am nestyą; tak  więc wyssij oni z ca­
łej sprawy nad śnieg wybieleni, z  opinią 
dzielnych obrońców i wzorowych obywateli 
Polski!... Mają bowiem żydzi u nas możnych 
protektorów! W  Paryżu przedstawiciele ży­
dów francuskich zgłosili się na posłuchanie 
do Naczelnika Państw a Piłsudskiego i —- 
wyszli z k-onferencyi całkiem zadow oleni. . .

A zatem „daliśmy państw u wszystko, co 
było naszym obywatelskim obowiązkiem” — 
wołają teraz żydzi i żądają świadczeń wza­
jemnych. Te żądania jednak nie odnoszą 
się do równouprawnienia, k tóre już zresztą 
posiadają. Do czego zatem? Dokładny spis 
żydowskich postulatów ukryw a się w taje­
mnicy, wiadomo tylko, że chodzi im mię­
dzy innemi o zniesienie zakazu święcenia 
niedzieli, o utworzenie departam entu ży­
dowskiego, o przyjmowanie żydów do urzę­
dów i o szkolnictwo żargonowe, wreszcie 
o pozwolenie, by ci żydzi rosyjscy, którzy 
me mieszkali stale w granicach  ̂ trak ta tu  
ryskiego i nie mają praw a do wpisania się 
do ksiąg miejscowych ludności —  otrzymali 
prawo opcyi na rzecz Polski. W tych kilku 
punktach mieści się takie niebezpieczeństwo 
dla polskości państw a, że nie sądzimy, by 
nawet^ warszawska konferencya mogła j e . za 
akceptować. Je s t to bowiem i przywilej dla 
handlu żydowskiego, niszczący zupełnie sa­
mą naw et możliwość rozwinięcia polskiego 
handlu i zabezpieczenia miastom polskiego 
charakteru. Je s t i zaczątek autonomii na­
rodowej żydów, k tó ra  m a —  zdaniem s a ­
mych żydów —  wykształcić się w państw o 
żydowskie, drugie państwo na polskiej zie­
mi... Wreszcie^ jest zalew naszego kraju  
przez setki tys:ęcy żydów rosyjskich, nie 
związanych z Polską węzłem przynależno­
ści do którejkolwiek z jej gmin. Par. 6 
trak ta tu  ryskiego wyraźnie tych żydów w y­
klucza od praw a opcyi, uważając ich za 
obywateli Rosyi czasowo tylko mieszkają 
cych w Delsce. Ten paragraf musiałby być 
przekreślony, bo przeszkadza budować ży­

dom Judeo-Polonię na  polskich ziemiach, do 
czego potrzeba osadzić w Polsce jak  naj­
więcej żydów! A przybywają ich ciągle no­
we grom ady z Ukrainy w ucieczce przed 
pogromami i dla nich także żydowscy po­
słowie zabiegają o prawo m ieszkania i swo­
bodnego zarobkowania w kraju  wyniszczo­
nym wojna, wygłodzonym i przeludnio­
nym . . .  Zo wschodnich kresów dochodzą 
nas codziennie skargi ludności, k tó rą  ci im- 
migranci wyzyskują, ubożą i bolszewizują.

Nie posyła się tych m as żydowskich do 
Palestyny, na czele której stoi przecież obe­
cnie pierwszy od czasów H eroda rządca moj- 
żeszowego wyznania, sir H erbert Samuel. 
W  biurach palestyńskich organizacji syoni- 
stycznei Małopolski zarejestrowało się do­
tąd  tylko 7.800 emigrantów (tok donosi 
..Nowy Dziennik”), między nimi 700 rolni­
ków, 1550 rzemieślników, resztę stanowią 
robotnicy. Z nich wyjechało 780 do Pale­
styny! Liczba to  znikoma. Podobne cy n y  
wykażą zapewne i biura palestyńskie w in­
nych dzielnicach Polski. N a zjeździo bowiem 
syonistyczjiyin w  Krakowie w dniach 27 
i. 28 m arca skarżono się bardzo na oslabie- 
nie emigraeyi, na obniżenie zapału pale­
styńskiego wśród syonistów polskich i na 
leniwe zbieranie składek na „Fundusz Pod­
walin” (dotąd w  Polsce 40 milionów marek), 
przy pomocy którego m a się Palestyna od­
budować. J e s t znamiennem, że żydzi am ery­
kańscy, —  najbogatsi w  całym  „golusie” —  
odmawiają pomocy finansowej na akcyę pa­
lestyńską i naw et dom agają się ogranicze­
nia emigracyi do Erec Israel. Czyżby wie­
dzieli, że cala ta  interesująca próba Anglii 
stworzenia nad Jordanem  ojczyzny żydow­
skiej zaczyna £ię już nie udawać i to z roz- 
m aitych powodów? Może już widzą w nie­
dalekiej przyszłości ten  moment, kiedy An­
glia pod wpływem oburzenia palestyńskich 
Arabów, z którym i musi się ze względu na 
cały  św iat muzułmański poważnie liczyć,— 
porzuci śmiały, ale dość aw anturniczy eks­
perym ent syoński! T ak czy inaczej —  fak­
tem jest, że akcya palestyńska przechodzi 
teraz okres ciężkiego przemienia.

Polska, jest dzisiaj napdększyra rezer- 
woarem żydów w Europie. Nie są  to  żydzi, 
jak  na Zachodzie, zasymilowani z kultuTą 
danogo kraju, ale odrębny świat z własnym 
językiem, literaturą, religią, obyczajowo­
ścią, aspiraeyami polityczuemi. W  ich licz­
bie i w ich odrębności leży ogromne, wprost 
nieogarnione niebezpieczeństwo. Będą oni 
narzędziem każdego wielkiego państwa, 
które chce na nas wymusić ustępstw a po­
lityczne i gospodarcze. Braniem w opiekę, 
żydów zechce nas Liga Narodów -czy An­
glia szantażować każdego czasu. obec ta ­
kiej perspektyw y nie wolno rządowi pol­
skiemu stwarzać faktów, któreby wygląda­
ły na uznanie autonomii żydowskiej. W ów­
czas bowiem Liga Narodów, gdzio Izrael 
jest jedną z niewidomych, ale uznanych 
mocarstw, postarałaby się już o ‘ rozbudowę 
tej autonomii, tak  że za la t może już k ilka­
naście mielibyśmy w Polsce państwo żydow­
skie pod protektoratem  Ligi Narodów!... 
Nasz interes wymaga, by żydzi by li t y l k o  
r ó  w n o u p r a  w.n.i.e.n.i w  p o ls k .i .e .m  
p a ń s t w i e ,  jak są nimi w  Anglii i  Fran- 
eyi. To równouprawnienie trzeba ściśle 
przeprowadzić. Szkolnictwo żydowskie pod 
kontrolą rządu uczyni zadość i traktatow i 
o m niejszościach. i naszym interesom naro­
dowym. Poza. tem ani kroku dalej! Stoimy 
przecież przed o-bowiązkiem walki o' spol­
szczenie naszego życia gospodarczego i o 
usuniecie wpływów żydowskich na naszą 
umysłowość. Rząd zaś p. W itosa, przyjm u­
jąc  warunki warszawskie, zapewniłby ży­
dom w tej walce dominujące ^stanowisko.

Lojalność żydów wobec Polski iTie może 
być szczera —  to  przecież rzecz prosta; bę­
dzie zaś oba zewnętrznie tem poprawniej- 
szą, im silniejszą stanie się Polska. Konfe­
ren c ja  warszawska jest dowodem jej sła­
bości. jest błędem i niebezpieczeństwem. 
Ośmiela żydów do nowych szantażów, no­
wej kampanii oszczerstw, nowych baśni o 
pogromach, nowych dezercyi i zdrad, bo 
Izrael widzi, że tą  drogą zmusza rząd pol­
ski-do kapitulacyi. Społeczeństwo nie ulękr 
nie sie ataku  j  zdoła go odeprzeć. Za nr,mi 
jest praw da i sprawiedliwość. Byle tylko 
rssad p. W itosa nie stchórzył i nie zdradził. 
Bvlo i gąd pozostał na straży  polskiej racy i 
stanu!

Rząd projektuje wydzierżawienie warszta­
tów kolejowych w Pruszkowie konsorcjum 
z frankfurckim RotszyMem na czele. Koleja­
rze narodowi słusznie protestują przeciw tej 
tranzakcyi. Na wypadek wojny kapitaliści nie­
mieccy mogliby unieruchomić warsztaty, zdra­
dzić wiadomości, mobilizacyjne i t. d. Kapitał 
niemiecki to dar Da nać w. Można go przyjąć, 
ale nio umieszczać tam, gdzie miałby sposob­
ność stać się narzędziem berlińskiej polityki. ■

Los Górnego Śląska.
Warszawa. (Tdef. w ł) Zebranie Rady naj­

wyższej dla rozstrzygnięcia sprawy G. Śląska 
jest problematyczne. W kolach politycznych 
mówią, iż może być powołana dla rozstrzygnię­
cia tej sprawy tylko Rada ambasadorów. W Pa­
ryżu panuje nastrój optymistyczny. Co do po­
działu G. Śląska liczą się z oporem Anglii. 
Możliwem jednak jest, iż Anglia zostanie w 
swojem stanowisku odosobniona.

Zwycięstwo w pow. bytomskim.
Bytom. P. A. T. Kontroler koalicyjny na pow. 

bytomski przedłożył międzykoalicyjnej komisy! 
rządzącej w Opolu urzędowe zestawienie wy­
niku głosowania w pow. bytomskim. Według 
tego zestawienia w pow. bytomskim zapisało się 
do głosowania 98.785 (90%), z fcê ro emigrantów 
kateg. B. 7822 (7%), nierodowitycii kat. O. 
3139 (3%), razem 109.746;* Głosowało 107.076 
(97%), z tego za Polską 62965 (59%), za 
Niemcami 43.646 (41%), głosów nćeważiiych 
388, zakwestyonowanych 77 (z tych ostatnich 
przyznano Polsce 59, Niemcom 15, unieważnio­
no 3). Za Polską oświadczyło się 16 gmin, 3 
obszary dworskie; za Niemcami 5 gmin i 1 
obszar dworski.

Wynik glosowania w mieście Bytomiu: głosu­
jących 40092 (emigrantów 5512, nierodowitych 
2587). Za Polską głosów 10090 (26%), za Niem­
cami 29877 (74%), unieważniono 101, zakwc- 
sfcyonowano 12.

Pow. klsGzbsrski dla Polali.
Warszawa. (E. E.) „Naród” piszę, że prze­

wodniczący komisyi alianckiej Lerowd uznaje 
konieczność przyłączenia do Polski powiatu 
kluczborskie&o, jako posiadającego jedyną li­
nię kolejową, łączącą Poznańskie z zagłębiem 
węglowem gómośląskiem i Krakowem.

M K  FAŁSZOWANO PLEBISCYT W POW.
OPOLSKIM.

Bytom. (E. E.) Ludność w gminie Grossowie, 
w pow. O^lskim, zaprotestowała przeciwko 
wynikowi p-.ebiscytu w tej gminie z powodu 
licznych fałszerstw i zakupywania głosów ze 
strony Niemiec. „Oberwacht” przytacza w tej 
sprawie kilka protokółów stwierdzających nie­
zbicie fakty powyższe. Mieszkańcy wsi Nowo 
hajduki, w pow. bytomskim, zaprotestowali ró­
wnież przeciwko wynikom glosowania, moty­
wując swój protest tem, iż Niemcy rozpowsze­
chniali fałszywe egzemplarze dziennika potekie- 
go w Katcwicach, w zywające do glosowania za 
Niemcami. Wielu mieszkańców przypuszczało, 
że .Polacy zmienia punkt widzenia i wobec tego 
głosowali za Niemcami. >

USPOKOJENIE NA G. ŚLĄSKU. ^  ’
Paryż. (E. E. Radio). Według wiadomości 

z Opola, nastał na G. Śląsku po wielkich nie-- 
pokojach nagły spokój. Pochodzi to stąd, że 
o-głoszenie wyjątkowego stanu, oraz przedsię­
wzięcia stanowczych środków zo strony woj­
skowych władz międzykoalicyjnych spowodo 
wało, żo piętrzące się groźno chmury rozpły­
nęły Się.

ODEZWA DUCHOWIEŃSTWA POLSKIEGO.
Bytom. P. A. T. Duchowieństwo polskie na 

Górnym Śląsku wydało odezwę do ludności, 
wzywającą ją do spokoju i przestrzegania 
przepisów prawnych. Taką samą odezwę do 
ludności niemieckiej wydało duchowieństwo 
niemieckie.

Odezwa da robotników górnośląskich.
Bytom. P. A. T. Wydział górniczo-hutniczy 

polskiego Komie ary atu plebiscytowego wydał 
do robotników polskich Górnego Śląska nastę­
pującą odezwę:

Rodacy! W dniu 20 marca wygraliście wiel­
ką, ciężką bitwę. Górnośląski robotnik, chłop 
i mieszczanin zrzucili z siebie na zawsze jarzmo 
wiekowej niewoli, poc-zuli s‘ę prawdziwymi oby­
watelami niezależnymi już więcej od prusko- 
jiinlder&kiego bata. Część G. Śląska od Bytomia 
i Katowic aż po Odrę, przedewsżystkiem zaś 
cały okręg przemysłowy cpowiedział się 'stano­
wczo za Polską i do Polski stanowczo należeć 
będzie. Chytry Prusak zrozumiał, że przegrał 
głosowanie o G. Śląsk, chciałby więc chociaż 
część jego oderwać podstępem, albo zdradą. 
W tym celu organizuje on sztestruplerów i wy­
syła prowokatorów ni'ędzy ludność polską, aby 
nakłonić ją do czynów nierozważnych, wywo­
łać nieporządki i rozruchy. Urzędnicy I dyrekto­
rzy niemieccy bez powodu opuszczają swoje 
stsnowiska rozmyślnie, zasłaniając się obawą 
przed rzekomym polskim terrorem, aby poka­
zać władzom koalicyjnym, że Polacy nie potra­
fią utrzymać porządku i że cała produkeya zo­
stała wstrzymana. Ma to być najsilniejszy ich 
atut przeciw nam przy późniejszych targach 
dyplomatycznych. Diatege nie dajcie się Spro­
wokować przez ni orneckich agitatorów i stos- 
truplerów do nferoważnyeh czynów. Nie dawaj­
cie posłuchu ludziom nieodpowiedzialnym, bo 
ci działają na waszą szkodę, oraz na szkodę 
G Śląska, mającego być połączonym ? Polską. 
Zachowajcie - wszędzie największy spokój, zaś 
o ^każdym gwałcie niemieckim donieście na>- 
tychmiast do władz koalicyjnych ł do polskiego 
Komis ary a tu  plebiscytowego. Uzbrójcie się w 
cierpliwość, okażcie s :ę godnymi wielkiego zwy­
cięstwa, które odnieśliście dnia 20 marca. 
Zaimponujcie całemu światu waszą rozwagą. 
Gdy kopalnie, huty \ fabryk? górnośląskie bę­
dą pracowały normalnie i w spokoju, możecie 
być pewni, vc żadna potęga świata nfe potrafi I 
nam odobrać G. Ślaska.

Karola na Węgrzech nasuwa politycznym sfe­
rom polskim kwestyę uregulowania interesów 
habsburskich w Polsce. W kolach sejmowy cl) 
mianowicie wskazują na konieczność podziału 
dóbr żywieckich pomiędzy chłopów polskich, 
tem bardziej, iż dobra żywieckie są rezsadni- 
kiem germamzacyi.

8 . król Karol nie traci nadziei.
Warszawa. (Tol. wł.) Według nadeszły^h in- 

fonna vi z Berlina eks-cesarz Karol zdecydo­
wany jest obalić rządy Horihye*go. Karol udał 
się do ihajątku gubernatora Węgier i tom na­
radzano się. W rezultacie tych narad postano­
wiono wystąpić przeciw rządowi budapeszteń­
skiemu.

Berno Szwajc. P. A. T. (W* B- K.). ,łBnnd” 
omawia związek między krokiem króla Karola 
a ostatniemi rokowaniami między Węgrami 
i Czechosłowacją Związek ten istnieje o tyle, 
że zakulisowi aranżerowie musieli się obawiać, 
żo kweśtya króla na Węgrzech będzie zepclmię 
tą znowu na ostatni plan i że wobec tego jest 
konieczne stworzenie „fa.it accompłi”. W spra­
wie powrotu Karola do Szwajcaryi przypomi­
naj pismo to nieprzyjemności, które Szwajea- 
rya swojego czasu przebyła z Ludwikiem Na­
poleonom, a których nie chce Jeszcze raz prze­
chodzić.

SEJM WĘGIERSKI WOBEC PRÓBY ZAMA­
CHU STANU.

Budapeszt. P. A. T. (Węg. B. K.) Na zgroma­
dzeniu narodewem zawiadomił prezyd. Rako- 
Vsky, że trzydziestu posłów zażądało natych­
miastowego zwołania parlamentu z powodu po­
jawienia się b. króla w kraju. Poseł Honsz od­
czytał imieniem inieyatorów zwołacki posiedze­
nia rezohicyę, wedle której zgromadzecie naro­
dowe pochwala zacliowanie się naczelnika pań­
stw z oka2yi ostatnkh wypadków politycznych 
i wyraził, podziękowaaie narodu. Poseł Mcsioz 
uzasadniał wr dłuższej nsowie wniosek, w któ­
rym zgromadzenie narodowe zapewnia naczol­
nika o swojem zaufaniu, przywiązaniu i hołdzie. 
Po przesriówieiiiu Mes i cza, przy jęt era oklaska­
mi, powstali człoukowio zgromadzenia narodo­
wego i odśpiewał* węgierski hymn narodowy. 
Po kilku przemówieniach prosił hr. Teleky, by 
ze względu na trudną sytuację rządu obecnie 
nie omawiano łrwestyi odpowiedzialności. RzsJ 
przyjmuje oczywiście odpowiedzialność. Na
tem zamknięto posiedzeniem.

•1*

Armia węgierska pa stronie Karola?

„POBOŻNE ŻYCZENIA*' NIEMIECKIE.
Nauen. (E. E. Radio). Cala laasa niemiecka 

pisze, że jest rzeczą kpnieczrą, ażeby G. Ślą.sk 
przydzielić Niemcom. Poinformowane kola za­
graniczne uważają, że podział Śląska, a wzglę­
dnie oderwanie go od Niemców, sprowadzi po­
ważne niebezpieczeństwo dla interesów całego 
świata;

PORACHUNKI „STOSSTRUPPLERiÓW".
Bytom. (E. E.) We Friedeninictte, w powie­

cie bytomskim, Polacy są ustawicznie teroryzo- 
wani przez „stoss-truppan”. Kilku Polaków o<3- 
jiiosio ciężkie r.any. W Pioirowicach, w powie­
cie rybnickim, Niemcy dokonali kilku napadów 
fca domy należące do Polaków.

Wszystkie paistwa przeciwne powrotowi 
Habsburgów.

Parjrż. P. A. T. (W. B. K.) Protest rządów 
koalicyi przeciw powrotowi byłego króla Kar 
rola na Węgry został wręczony rządowi wę­
gierskiemu we wtorek wieczorem przez naj­
starszego wiekiem dyplomatę koalicyjnego w 
Budapeszcie, którym * jest starszy komisarz 
koalicyjny (Anglik).

Paryż. P. A. T. .W. B. K.) „Temps” do­
wiaduje się, że Briand wystosował wczoraj 
depeszę cyrkularną do przedstawicieli Francy i 
za granicą, w której przypomina, że rząd fran­
cuski jasno już był sprecyzował swoje odmo­
wne stanowisko w sprawie restytucji Habs­
burgów. Francya przyłączyła się do kroku 
przedsięwziętego u rządu węgierskiego przez 
starszego komisarza koalicyjnego na Wę­
grzech, który poinformował rząd węgierski 
raz na zawsze, że koaiicya sprzeciwia się re- 
śtytucyi Habsburgów w jakiejkolwiek Formie.

Informacji tej .udzielono rządowi węgier­
skiemu', albowiem było rzeczą pożądaną; aby 
rząd węgierski nie miał ńajurniejszej 'wątpli­
wości cc, do stanowczej wolł koalicji w tej 
mierze.

Paryż. P. A. T. Havas. Poseł 
książę G i i i k a  doniósł rządowi francuskiemu 
ofieyalnie, że rząd rumuński sprzeciwi się 
bezwarunkowo przywróceniu na tron byłego 
króla Karola. Ks. Ghika udał się następnie do 
ambasadora włoskiego, któremu również za­
komunikował deoyzyę swojego rządu.

Paryż. P. A. T. (W. B. K.) „Tem ri” dono­
si z Budapesztu, żc sz<;fowie obeych misyi zło­
żyli gratulacje rządowi węgierskiemu z powo­
du taktownego sposobu, w jaki załatwiły Wę­
gry sprawę powrotu byłego króla do kraju.

Rząd pslski dotychczas ule interwemawał
Wiedeń. P. A. T. Dzienniki wiedeńskie ogla- 

szaj<ą następujący komunikat poselstwa pol-

Wiedeń. (E. E.) Potwierdza się wiadomość, 
ii we środę wieczorem niektóre oddziały wojska 
węgierskiego proklamowały dyktaturę wojsko­
wą eks-króia Karola i złożyły mu przysięgę. — 
Cenzura zezwoliła dziennikom budapeszteńskim 
ria podawanie wiadomości o pobycie eks-króla 
Karola na Węgrzech.

Wiedeń. (E. E.) Z Budpesztu donoszą, że 70 
procent armii węgierskiej stoi po stronie eks- 
króla Karola (?), który zamierza na czele wojsk 
wkroczyć do Budapesztu. Zgromadzenie naro­
dowe zwołane zostało na dzień 1 kwietnia. Par- 
tya obszarników zajmuje coraz baidziej wrogie 
stanowisko wobec prezydenta gabinetu. Krążą 
pogłoski, że prezydent wraz ze swoimi stronni­
kami w gabinecie będzrn zmuszony'do ustąpie­
nia. Wodlug obecnyich wiadomości sytoacya 
na Węgrzech przedstawia się o wiele poważniej, 
aniżeli to było przewidywane. Przedstawiciele 
dyp" ornat yczm on tenty są zdania, że pobyt kró­
la Karola na Węgrzech pociągnie za sobą po­
ważne powikłania. Karol bowiem zyskuje coraz 
więcej zwolenników, zarówno wśród armii, jak 
kół rządowych. Eks-król Farol wyraził podo­
bno zdanie, iż zamiary „małej ententy”, zdąża­
jące do wciągnięcia Węgier w wojnę, spełzły 

 ̂ ma Biczem, zaś wielka enterrta ograniczy się 
rumuński, \ (j0 protestu, jak tego dowodzi przykład króla 

Konstantyna w Grecy i.

Stanowisko Włoch i Czechosłowacji.
Rzym. P. A. T. (Ag. Stefani). Poseł węgierski 

oświadczył współpracownikowi „Giomale deł 
Popolo”, że przedsięwzięcie Karola było przed­
wczesne. Restauracya powinna nastąpić powoli 
I bez wstrząśnień, samą komecznoś ią faktów. 
Dzienulk kończy uwagą: Te wyburzenia nie 
uspokoją bynajmniej Włocłfów, którzy nigdy nie 
ścierpła powrotu Habsburgów.

Berlin. P. A. T. Biuro kor. „Bcrłiner Ztg“ 
donosi z Rzymu: Czeski poseł żakomun"kowal 
ministrowi spraw zagranicznych hr. Sforza, 
z polecenie raądu czeskiego, że pozostawienie

sk:ogo w Wiedniu: , Arbo'tcr Ztg” przyniosła I}- kró5a Karola r.a Węgrzech ponad pewien 
wiadomość, pochodzącą rz-komo ze strony po- i określony termin n e będzie przez Czechosfowa- 
sełstwa polskiego w*Wiedniu, jakoby poseł Dr i W  ci rpiane i musiałoby być uważane za casus

belli. Rząd węgierski został przez Pragę w od­
powiedni sposób o tem powiadomiony/. —

Szarota otrzyma! od swojego rządu telefoniczne 
zlecenie, by domagał się od rządu austryackie- 
go, aby tenże pizeszkodził powrotowi byłego 
cesarza Karola do Austiyi. Poselstwo polskie 
stwierdza, iż don’es: nie to polega na misfy- 
fikacyi I nfe odpowiada faktowó. Rząd polski 
dotychczas w ogóle nie 7/: jął jeszcze stanowiska

KONFERENCYA SUKCESORÓW AUSTRYŁ 
. Rzym. (E. E. Radio) Konierencya państw 
sukce-syjnycłi byłej monarchii austryacko-wę­
gierskiej rozpocznie się w Rzymie 2 kwietnia i 

w sprawie powrotu był go cesarza Karola do j potrwa prawdop<nlobnie kilka tygodni. Przy- 
Węg*er. byli już delegaci Jugosławii, Włoch i Czechobh^

Warszawa. (Tclef. wł.) Zamach eks-tesaraa jwacyi.



Z .dnia poIiiYiZiseto.
Pyiirhy.a Steczkowskiego.

Wymienią sic już domniemanych kandyda­
tów po d i/c  Sieczkowskim: dra Michalskiego 
i p. Mucicja Szarókiego. Dymisya p. Stecz­
kowskiego nie jest jesecze postanowioną, aie 
ze wzglądu na swą przyczynę byłaby wprost 
skandalem. Minister ma bowiem ustąpić z te­
go powodu, że zarządził energiczne ściąganie 
podatków' od włościan. Togo nie mogą Ucier­
pieć piastowey. P. Witos — niezapomniany 
premier cbstrukcyi sejmowej — wyrzucić chce 
ministra, który zabiega o podniesienie naszej 
waluty i o zapełnienie skarbu w jedyny ra- 
cyonałny sposób, jakim jest wessanie zaponio- 
cą podatków choć części wydrukowanych pa­
pierków pieniężnych, zamiast- drukowania no­
wych. P. Steczkowski nie żąda nowych podat­
ków. chce otrzymać tylko pełną perceptę ze 
starych. Wiadomo i potwierdzi to. każdy eko­
nomista, że naogól w czasie wojny nastąpi­
ło pewne przesunięcie bogactwa z miast na wsi. 
Zjawisko to jest powszechne i naturalne. Si­
łę podatkową wsi musi się wyzyskać — to 
jedyny ratunek państwa. Premier, który mi­
nistra skarbu usuwa za spełnienie obowiązku 
wobec państwa, jest nie mężem stanu, ale de­
magogiem w stylu SŁapińskiego. Podobno i wi­
ceminister skarbu p. Weinfełd ma ustąpić. 
Nowy minister musi —  zdaje się — zaprzy- 
siąclz jł. Witosowi, że uie będzie ściągał od 
ludowców żadnych podatków... A jednak ci 
niezliczeni kandydaci adwokaccy, którzy z ra- 
cyi swej ludowcowości objęli posady staro­
stów. komisarzy i innych urzędników (i to 
e taką szkodą adrainistracyi) — zechcą brać 
pensye każdego miesi«ąca...

Zjazd Związku m iast
odbędzie się w Poznaniu 9, 10 i 11 kwietnia. 
Uchwalone będą na nim, między inraemi waż- 
neiui sprawami, poprawki do ustaw o samo­
rządzie miejskim. Należy baczyć, by delegata­
mi na Zjazd wybrano ludzi o przekonaniach 
chrześcijańskich i narodowych.

W „Naród. Zjednoczeniu Lud.®*
zanosi się — wodług niektórych doniesień 
pism warszawskich — na rozłam. Jedna gru­
pa z pp. Kamienieckim i Skulskim na czele 
dążyć ma do zbliżenia z Witosowcami, dmgas 
licząca około 30 posłów z p. Dubanowiczem, 
grawituje ku Nar. Demokracyi. Poseł Wojda- 
liński zaprzecza tym pogłoskom, podnosząc, 
żc w?Jka o konstytucję udowodniła, Jak  po­
żyteczne® jest Nar. Zjednoczenie Ludowe dla 
Sejmu i kraju.
Pierw szy proces o obrazę Naczelnika Państwa 
przeprowadzono przed Izbą karną w Staro- 
gmLzlo na Pomorzu. Oskarżoną była redak­
torka d z ien n ik a  Tczewskiego'4 p. Romanowa. 
Dziennik opowiedział popularnie, jak Piłsudski 
powołał do rządów p. Moraczewskiego, który 
, .teraz w  mundunze majora wyprawiał razem
t  żydami wstrętne awantury w Sejmie" i  t  d.
Proces wytoczono na podstawie pruskiego pra­
wa karnego i akaaano redaktorkę na 509 rak. 
grzywny. Oskarżona wniosła apeł&eyę. Trze­
ba z Eaintoresowamem oczekiwać ostatecznego 
wyroku w tym  pierwszym —  zdaje się —  
w* Polsce procesie o obrazę Naczelnika Repu­
bliki. We Francy i za pamięci rudzkiej nie by­
ło żadnego.

Sprawa wileńska.
żądanie p. Hymansa, ministra belgijskiego, 

który przewodniczyć ma konferoncyi polsko- 
litewskiej, by Polska przeprowadziła demobi­
lizację wojsk gen. Żeligowskiego, wywołać 
musi oburzenie w Polsce. Litwa zbroi się i  nie 
myśli rezygnować z Wilna. Osłabienie obrony 
WSna byłoby zatem tylko ułatwieniem dla 
Litwinów zajęcia tego miasta. Rokowania .w 
Brukseli zaczynają się więc pod złą wróżbą. 
Rozgoryczenie mieszkańców Wilna znalazło 
ostatnio wyraz w obrzucenid pułk. Ohardigny 
zgniłem! jajami... Okazyą do tej dcsnonstracyi 
kobiet wileńskich był fakt, że komisja alian­
cka odmówiła w swym projekcie niedoszłego 
zresztą plebiscytu prawa glosowania kobietom. 
Jednak trzeba przyznać, że Wilnianie mogą 
czuć wreszcie zniecierpliwienie z powodu cią­
głego przewlekania decyzyi w sprawie Wilna. 
Liga Narodów zaniechała plebiscytu i jest sil­
ne podejrzenie, że uczyniła to, obawiając się 
klęski Litwy*

Czeska schizma.
Już pod koniec ubiegłego stulecia dawało się 

zauważyć silne wrzenie wśród duchowieństwa 
czeskiego. Oprócz dążności, które objawiły się 
także gdzieindziej, a  które są znaoe pod mia­
nem „modernizmu44, zaznaczyły .się u katoli­
ckiego kleru czeskiego usiłowania reformisty- 
czn© głównie przez nieuzasadnioną krytykę 
do&ojników Kościoła i gwałtowne domaganie 
się zniesienia celibatu, względnie pozostawienia 
wolnej decyzyi interesowanym w tej sprawie. 
Problemami zaś teologicznymi, podniesionymi 
przez „modernizm44, narazie nie zajmowano się 
wcale. Organami, zostającymi na usługach tego 
ruchu, były czasopisma: naprzód „Rozwój44, a 
póżnioj , Biły Prapor44. Gdy pisma te dla braku 
poparcia upadły, zaczął kultywować ideały 
przez nie reprezentowane związek księży cze­
skich „Jednota" i to  często w os trem przeci­
wieństwie do episkopatu.

W r. 1907 „Jednota44 została rozwiązana na 
mocy rozporządzenia papieskiego, wzbraniają­
cego rozszerzania się tegosamego stowarzysza­
nia księży na kilka dyetezyl Krok ten wywo­
łał rozgoryczenie wśród przeszło tysiąca człon­
ków „Jednoty*4, k tórą natychmiast powołano 
znów do życia po przewrocie w jesieni 191S 
roku.

„Jedupta44 wytknęła sobie za cel: staraniu 
się o wprowadzenie języka czeskiego zamiast 
łaciny do liturgii, o większe uwzględnienie ele­
mentu świeckiego przy zarządzie Kościołem 
a wreszcie o pozostawienie wolnej ręki księżom 
w sprawie celibatu. W czerwcu 1919 wysłała 
„Jcd.nota44 trzech swych członków w deputacyi 
do Rzymu celem ustnego przedstawienia Ojcu 
§w. żądań, zawartych w memoryale pt. „Obno- 
va4%'(reforma), ułożonym przez zarząd „Jedno­
ty44. Odpowiedzią Rzymu była nominacya wier­
nego Stolicy Apostolskiej Ks. Dra Kordacza ca 
arcybiskupa pruskiego. Kwestyę zaś zmian w 
prawie o bezżeństwie księży uznano w Rzymie 
za przesądzoną w sensie odmownym. Natomiast 
osobnym dekretem pozwolono, aby przy ka­
żdej mszy św. epistoła i ewangelia wygłaszane 
były także w języku czeskim, jakoteż by litur­
gia była odprawiana po starosłowiańska w pe­
wne święta w katedrze praskiej oraz w kościo­
łach na Emaus, Wyszohradzie i Welehradzie

Było to jednak zamało dla wielu czlocr.ków 
„Jednoty44, wśród których tworzyła się coraz 
wyraźniej skrajna lewica. Ona to postanowiła 
kroczyć „via facti44 i na zgromadzaniu d. 8 
stycznia 1920 roku uchwaliła oderwać się od 
Rzymu. Tod wodzą dwóch najczerwicńszy ch 
„reformistów" duchownego urzedr.ika mmiste- 
ryalnego, Dra Farsky4cgo i Zalrradnska, posta­
nowiło wówczas 140 księży utworzyć osobny 
„Kościół czesko-słowacki".

Wobec tak wyraźnego wytworzenia schizmy 
iW' czeskim Kościele katolickim biskupi czescy, 
opierając się na wyżej wzmiankowanym dekre­
cie papieskim, nakazali wszystkim stowarzy­
szeniom księży trzymać się tylko w granicach 
własnej dyecezyi. Równocześnie jednak pozwo­
lili na utworzenfe wydziału wspólnego z udzia­
łem przedstawiciela episkopatu, który to wy­
dział ma pośredniczyć w pracy pojedynczych 
stowarzyszeń. Duchowieństwo czeskie poddał • 
się w ogromnej większości temu rozporządzeniu 
i oświadczyło pisemnie, że występuje z „Je­
dnoty44, tak, że liczba jej członków spadła z 
3000 do mniej, niż połowę.

Wobec takiego stanu rzeczy wydział tego 
stowarzyszenia postanowił przedłożyć sprawę 
jego rozwiązania walnemu zgromadzeniu, któ­
re odbyło się d. 17 lutego b. r. na Sraieliowie 
w obecności tylko 300 człońków. Wniosek o 
rozwiązanie towarzystwa odrzucono 100 głosa­
mi przeciw 83 — stu kilkunastu członków 
wstrzymało się od głosowania.

Wśród rozpalonej do niemożliwości przez hy- 
peraacyoBalizm a oziębłej .pod względem reli­
gijnym ludności czeskiej „Kościół czesko-śło- 
wacki44 zdobył w ciągu roku ubiegłego pewcą 
liczbę zwolenników i objął w swe posiadanie —  
przeważnie gwałtem — około 30 kościołów ka­
tolickich. Dnia 8 stycznia b. T/ odbył się pierw­
szy „Snem44 (sejm) tego „Kościoła44, w którym 
wzięło udział* 376 delegatów, reprezentujących 
109 gmin kościelnych z rzekomo 200 000 wier­
nych. Pomsnłto było obecnych na „sejmie44 912 
gośd, wśród których znaleźli się przedstawi­
ciele cerkwi rosyjskiej, serbskiej, kościoła an 
glikańsłdego i czeskich protestantów.

Na „sejmie" rńo określono wcale nauki do­
gmatycznej nowej *okty,. natomiast uchwalono 
prz$4ą.czeffiie się Jej do cerkwi serbsko-prawo 
sławnej, aie „z zastrzeżeniom wolności

i swobodnego rozwoju religijnego44. jak o  
dalszy warunek postanowiono, aby — wbrew 
jej zasadom — wolno było księżom i bisku­
pom żenić się nawet po otrzymaniu święceń 
i to nie raz jodan — lecz dowolną ilość razy. 
Komisya zaś liturgiczna uchwaliła projekt li­
turgii, skomponowany przez odszczepieńczcg ) 
księdza Stejchala. Ma się ona odprawiać, oczy­
wiście, w języku czeskim a za ubiór księdza 
będzie służyła komżą, ozdobiona ludowymi 
haftami czeskimi i na ramiona zarzucany płasz­
czyk.

Uchwalony na powyższym sejmie statut or­
ganizacyjny „Kościoła czesko - słowackiego'* 
opiera się na zasadach presbytoryańsko-demo- 
kratycznych. W myśl jego zapewniono żywi* - 
łowi świeckiemu c/8 większości w kierowni­
ctwie pojedynczych gmin wyznaniowych a po­
łowię członków w tzw. „Radzie biskupiej44. 
Władzę biskupa ograniczono prawie jedynie do 
udzielania święceń. Szczególniejsze światło na 
nowopowstałą sektę rzuca fakt, że właści­
wych jej twórców: Fatsky4ego i Zahradnika, 
ple wybrano do „kansysioryum" (rady bisku­
piej). Widomą głową sekty jest w tej oliwili 
nauczyciel Yanlek, o którym większość sekcią- 
rzy nic nie wie.

Na żywotność nowego „kościoła" nawet sfc: 
jy  radykalne w Czechach zapatrują się pesymi­
stycznie. I tak, prof. czeskiego uniwersytetu, 
znany nacyonalista, Dr Radl, wyraził się w Iran 
sposób: „Kościół katolicki —  to idea, którą 
zwalczyć może także tylko idea, nowa zaś se­
k ta  nie posiada żadnej idei... Reformy, o jakie 
dobijają się wojowniczy księża, nie zajmują się 
wcale reBgią. Każdy wiefc liberał, dla którego 
religia jest sprawą przesądzoną, może ich po­
pierać, jeżeli ich uzna za potrzebnych pod 
względem politycznym... Nowa sekta powstała 
na podłożu radykalizmu rozbudzonego przez 
wojnę44. W podobnym sensie wyrazili się rów­
nież dwaj inni profesorowie uniwersytetu: Po­
kara i Szusta.

Pomimo jednak a może dlatego, że nie 
posiada wcale przewodniej myśli religijbbj — 
narodowy „Kościół czech.o-słowacki" wzbudził 
koniec końców ruch odszezepleńczy. Liezy on 
obecnie 71 księży apostatów, a pod wpływem 
jego akcyl około 100 księży czeskich porzu- 
cSo Kościół i oddało się zajęciom świeckim.

Cyfry te wskazują, że przy wychowaniu 
kleru czeskiego popełniano dawniej wiele błę 
dów, które teraz mszczą się w sposób tragi­
czny na życiu religijn-em w Czechach, które, 
zresztą, zawsze zostawiało wiele do życzenia 
pod względem intenzyiwmości i siły przekor;ań.
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Rozbudowa kolei polskie!], j
(Dokończenie), t

Również przetwory przemysłu' nie oddziałają 
w wybitniejszym stopniu na potrzeby sieci ko­
lejowej. Przemysł żelazny wymaga wprawdzie 
wielkiej ilości rudy żelaznej, ale kierunek tego 
transportu (importu) będzie przeciwny kierun­
kowi transportów węglowych. Przewóz cemen­
tu, którego wyrabiamy dużo i to dobrego, nie 
napotka na tludności transportowe z uwagi na 
to, że cementownie rozmieszczone są w różnych 
miejscach. Przemysł włóknisty, koncentrujący 
się głównie w Lodzi, sprowadzał surowce prze­
ważnie z Rosyi; diziś — wobec stosunków tam 
panujących, sprowadzać musi je z zagranicy 
przez Gdańsk. Wywóz — p*oza potrzebami Pol­
ski— iść prawdopodobnie będhde na wschód. 
Dlatego też Liklź — o ile pozostanie takim cen 
trem jak dotąd, otrzymać musi lepsze połącze­
nia kolejowe. W tym celu proponowana jest 
kolej Koto—Łódź—Radom—Lublin. Przemysł 
papierniczy i chemiczny pod względem trans­
portu w Polsce nie przedstawia większych tru­
dności.

Produkty rolnictwa A przemysłu rolnego, a 
nadto przewóz bydła, pochłaniały ogromną 
część transportu. Jednakowoż wątpić należy, 
czy w najbliższej przyszłości ruch ten się wzmoże 
do tego stopnia, aby specjalnie oddziałał na 
budowę nowych linij kolejowych. Istniejące bo­
wiem Unie wystarczały w zupełności.

Natomiast ważne jest połączenie z Gdań­
skiem, tą piętą achillesową polskiego organizmu 
państwowego. Linia Warszawa—Mława—Trze w 
nie przeszła w całości do Polski, zaś lima Dział- 
dów—Brodnica jest drugorzędną. Wobec tego 
w planie budowy kolei przewidywana jest linia 
Nasielsk—Sierpc—Brodnica., która przetnie bo­
gate, a pozbawiono dotąd kcłei okolice Mazow­
sza i Kujaw.

Z drugiej zaś strony dla połą czernią z Morzem 
Czarnem konieczna jest przebudowa, a częścio­
wa budowa linii Lublin—Lwów. która w prze­
dłużeniu linii Gdańskiej stanowić będzie jedną 
z magistral transytowyćh.

Do wszystkich tych lini j o znaczeniu ogóle era, 
przyjść musi szereg linij krótkich o zmilczeniu 
może lokalnem, ale niemniej koniecznych do 
budowy, choćby w celu ekonomicznego podnie­
sienia pewnych okolic. Należą tu n. p. linia 
Kutno—Strzałków, mająca nadto wybitne zna­
czenie wojskowe, a łącząca wprost Poznań 
z Warszawą, lub Płock—Przasnysz—Ostrołęka.

Do tego dochodzą ziemie -wschodnie: polska 
Litwa, Poleską Wołyń. Okolice te uboższe jesz­
cze w Unie komunikacyjne od Królestwa, mają 
parę linij przebiegających trajokioryalnio do li­
nii: Bałtyk—Morze Czarne. W chwili dojścia do 
normalnych stosunków z Rosyą, linie te bez­
względnie nie wystarczą; będą miały bowiem 
do pokonania tak wwóz i wywóz, jakoteż i 
transyt. Zo względów i strategicznych i  gospo­
darczych potrzebne będą nadto 1’ńie przebiega­
jące z północy na południe, bowiem linia Bara- 
nowicze—Sarny—Rówąę potrzebom tym wy do­
lać nie może.

Uwzględniając te wszystkie potrzeby, doebo^ 
dzrmy do rezultatu, żę potrzeba nam w najbliż­
szej przyszłości dla zaspokojenia choćby mku- 
malnyćh naszych potrzeb około 4—6.000 kra. 
kolei żelaznych, z czego około fcr%  czwarte 
znaczenia pierwszorzędnego. Po ich zbudowaniu 
sieć Kongresówki zbliżyłaby się swoją gęstością 
do sieci Galicyi; sieć ziem wschodnich pozosta­
łaby wciąż daleko w tyle.

Większą część kolei, o kfeóiych powyżej 
wspomniano, pomieściło w swymi programie bu­
dowy Ministerstwo kolei i przystąpiło nawet do 
jego realizacyi. Mianowicie jeszcze w r. 1919 
rozpoczęło budowę kolei Strzałków—Kutno, 
która daje najlepsze połączenie Warszawy i wo- 
góle centralnej Polski z Poznaniem. Wybór ten 
spowodowany był prze d c wszys tk i om względami 
stratogicznemi, gdy wojska wiiolkepolskic stei- 
nowriły jedną z głównych ostoi m Ttarnej potęgi 
państwa zmagającego się z z.wrogicm na calsm 
wschodnim froncie. Budowa ta  przeciągnęła się 
ztrac-zmie dłużej n:ż projektowano i nie prędzej 
jak w lecie b. r. będzie oddana do publicznego 
użytku. Prócz'tego rozpoczęto pracę około bu­
dom ' linii ł  ódź—Płock—Sierpc.

Jeżeli jednak praco około budowy będą po­
stępowały krokiem tak wolnym, jak dotąd, to 
kilkunastu lat nie wystarczy na budowę wyżej 
podanej minimalnej sieci kolejowej.

Ale przyspieszenie budowy na .zajadach do­
tychczasowych jest absolutnie wykluczone. 
Parstw c’ z kolei swoich ld^tylko nie ma docho- 
dów, ale dopłaca do nich setki milionów. Nowe 
lónle bezpośrednio także mu dochodów nie przy­
niosą. a budowa ich obciążać będzie budżet nad­
miernie. W ogóle — przy dz’siejszym stsire  fi­
nansów — jest to zadanie, przekraczające ł>ez- 
warimkowo siły państwa, zwłaszcza dopóki na­
sze hutnictwo nie potraf: zaspokoić naszych po- 
tr.zób. Pcnadt'0 nasze Ministerstwo kolei, jak ! 
inne urzędy, cierpi na nadmrarną bhirokracyę, 
a energiczniejsi pracownicy odchodzą wciąż ze 
służby państwowej, pociągani bez porównania^ 
lepszymi warunkami płacy w kistytiicya-ch pry- 
wafnych.

Siłą faktów ■wszystkie nasze Tinie kolojowm 
od początku istnienia Polski znalazły się w rę­
ku rządu, co zjesztą, zwłaszcza w przełomowym 
czasie,- nie było bynaimniej sakodliwe. Owszem, 
ze względu na prowadzoną woiąż T/ojnę okazało 
się nteraz bardzo, korzystnem i koiueeznem.. 
Przecież koleje przez cały czas rn‘z^wośily de­
ficyty i to poważne, a adminis-trowane były 
fatalnie, dzięki dziedzictwu gospodarki kolejo­
wej rosyjskiej, która zawsze upraywhejowywuda 
lenistwo przy nadmiernej ilości licho płatnych 
sił, gdy są. wszelkie szanse, że pracowałyby 
znncznm lepiej w reku pry w atu cm. — Jakkol- 
wir-kbadź trudno byłoby dziś sprzedawać hib 
wydzip.rżawlać je. Jednakowoż budowa nowych 
kolek którci rząd podołać bezwzględnie nie.zdo-i 
ła, musi przejść w ręce inicyatywy prywatnej, i

ku .;

która jedynie znaleźć potrafi potrzebno na bu­
dowę kapitały i zagwarantować im odpowiedni 
procent — Prawda, że koiłeje w ręku państwa 
gwarantują jednolitość gospodarki, że pozwala­
ją budować koleje obliczone na podniesienie go­
spodarcze ubogich okolic, nie dające zysku, 
zwłaszcza w pierwszych latach, że wreszcie za­
trzymują w ręku ipaństwa organizacyę tak wa­
żną zawsze dla niego; — jednak wszelkie or­
ganizacje prywatne funkcjonują zawesze i 
Wszędzie znacznie lepiej i spraiwniej niż pań­
stwowe, dostosowują się do potrzeb gospodar­
czych prędzej i lepiej, a co dziś najważniejsze— 
mają pieniądze i mogą budować. Wreszcie 
wzgląd jeszcze jeden: gdyby koleje chciało bu­
dować tylko państwo, to na zabór rosyjski, do­
tąd najbardziej zaniedbany, składać musiałyby 
się wszystkie dzielnice, nie dostając w zamian 
nic, jako dotychczas bogatsze w koleje,, co. za 
czasów państw zaborczych opłaciły więLsząnńi 
podatkami

Dlatego we wszystkich państwach istnieją u- 
stawy, dozwalające na. wydawani;) koncesyj ko­
lejowych. U nas dotychczas nie weszło to w ży­
cic, jodrakowoż projekty odpowiedinie wnie­
siono już do Rady Ministrów, a w południowej 
Kcngr* sówce zawiązują się tow arzyska celom 
budowy kolejowych linij. Za przedmiot obrały 
sobie (z małemi zmianami) Ecie, o których 
wspomniałem na początku: Zagłębie—Ban do­
mierz i odgałęzienie do Kielc i do Szczucina.

Oczywiśeie państwo, t. j. Mnisterstwo kolei 
mieć musi daleko klący wpływ w dzbdzinie ko­
lei prywatnych, ale zwrot przeciwko etatyzmo­
wi, jaki zaznaczył się we wszystkich dwedzi- 
nach.^ zwrot, spowodowany waninkami dzisiej*- 
szymi, odbija się również i w dziedzinie kolei. 
Tembardzlej, że inicjatywa p r^ a tn a  jedynie 
może uzur>-koić bez obciążenia mieszkańców, 
te nerwy kolejowe, letórych tak brakuje 
w obrębie dwu trzecich obszaru państwa.

INŹ. STEFAN BRYŁA.
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ikraków, 2 kwietnia.
O POMOC DLA POWRACAJĄCYCH Z NIE- 

WOLI, Z oka/yi rozpoczęcia wymiany jeńców, 
zebrał się wczoraj w magistracie krakowskim 
Komitet pomocy jeńcoTn, Obrady toczyły się 
około niesienia pomocy finansowej dla jeńców 
i zapewnienia im pracy. Referat na ten temat 
wygłosiła p. Kruze, która przez cały czas woj­
ny z wielką gorliwością i poświęceniem zajmu­
je sio sprawami jeńeów-Polaków. Uchwalono 
wydać odezwę do społeczeństwa w sprawie nie­
sienia pomocy materyalńcj dla powracających 
z niewoli bolszewickiej jeńców. Wlcońeu wy­
brano komitet z wiceprez. Roiłem na czele, 
który ma rozwinąć w najbliższym czasie enier- 
giczną akcyę przez zbieranie składek na rzecz 
powracających z niewoli.

Społeczeństwo ńSsze, które wytężało dotąd 
swe wysiłki finairisowe w kierunku poparcia ak­
cji ploilK6cytowej na G. Śląsku, winno teraz 
przyjść z pomocą matcryalną jeńcom, właści­
ciele zaś przedfflębmptw urobkowych wszelr 
•kio wolne miejsca ^posady  powtent zgłaszać 
w Państw. Urzędzie pośrednictwa pracy w 
Krakowie, ul. Podzamcze 30.

GRUNTA DLA ŻOŁNIERZY. Dow. Oki. Gen. 
w Krakowie komunikuje, że w związku z usta­
wą sejmowę „O mdaniu ziemi Żołn. W. P.4‘, zo­
staną sformowane i wyruszają w najbliższych 
dniach do powiatów kresowych specjalne dy­
wizyjne kolumny osadnicze. Kolumny robocze 
i). O. G. Kraków, odejdą do powiatów: Dubno, 
Krzemieniec, Enroćhów ad Włodzimierz Wołyń­
ski i Równo, jako do swoicli przyszłych tere­
nów osadniczych. W skład tych kolumn robo­
czych mogę być przyjmowama dom. żołnierze, 
odpowiadający następującym warunkom: Szcze- 
gólnej zasłużeni, odznaczeni orderem „Yiiterti 
MMitari4* lub krzyżem „Waleęęuych44; podani do 
powyższych odznaczeń lub posiadający pisemne 
i v/iarygodne dowody zasługi wojskowej, oraz 
ochotń-cy, którzy odbyli służbę frontową. 
Ws»y»cy zgłaszający się muszą stanowić mate- 
ryal moralnie zdrowy, a przedewszystkicm ób-. 
zrajćmiony pralctycznie z rolnictwem. Zgłesze- 
ria można wi?csić bez względu na to, c?.y podano 
s ‘ę już 0 nadanie ziemi na kresach lub nie. 
Zdemobilizowani żołnierze, wcieleni do powsta- 
jącech kol. osad., otrzymują pedne utrzymanie 
żoiDerskie, t. i. artykuły żywnościowe, żołd 
i t. d. Wszyscy zdemobilizowani, odpowiadają­
cy warunkom i reflektujący na przydział do 
kolumn rob., w'iDni <rię zgłosić bezzwłocznie 
do wojskowego cddzinlu zapasowego najbliż­
szego miejsca swego zamieszkania lub do tego 
oddziału zap„ który idi bezterminowo urlopo- 

jwał. Zgłoszenia bonią, przyjmowane do dnia 
7 mc ja b. r. .

W SPRAWIE DEMOBILIZACYI GFfCE- 
Rć)W. Rozporządzeniem ministra wojny gen. 
Sosnkowskiego trzecia część oficerów zostanie■ 
w nnjbkższym czasie zwołnioma.. Po ostatecz­
no m ustaleniu składu korpusu oficerskiego, p. 
minister zarządzi drugą dodatkową .woryf&a-- 
cyę, mającą na cehi usunięcie wszellcieh nie-, 
prawidłowości, czy uchybień weryfikacyjnych 
i kategoryezaie zlikwidowanie wszelkich parce­
li, czy podwórek lokalrą-ch, tak szkodłiwyTh 
w armii.

Go do korpusu oficerskiego, to ' zamarzenia1 
gon. SovS.nkow-dv'ego sp row afają  się do tego, aby 
korpus ten był raczej nieduży, ale zato umiał 
wysoko -dzierżyć sztandar swej wartości mo­
ralnej.

SPRAWY MIEJSKIE. Onegdaj odbyło sio 
w .magistracie krakowskim pojedzenie komisy! 
gruntowej pod przewodnictwem wiceprez. m. 
Sar eg o. Z porządku dziennego załatwiła komi­
s ja  szereg sprawy odnoszących sic do sprzedaży 
gruntów pofertyfkaeyjrych za ulicą Karmeli­
cką i Smoleńsk i do przedłużenia termbiu za­
budowania niektórych parcel. Na posiedzeniu 
tem podniosła się również dyskusja w ^prawdę
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in.ov>Tcli do ustaw agrarnych, zabezpieczającej 
interesy większych miast, i w .sprawie .ustawy 
w przedmiecie rozbudowy miast.

BULWARY WOLNOŚCI. P oczątek  zrobiony. 
W  m yśl artyku łów  w dziennikach, popierają­
cych inieyatywę Związku przyjaciół drzewek, 
przystąpiła do dzieła młodzież krakowska. Ku 
upamiętnianiu wielkich zdarzeń, rozpoczęła 
wysadzanie drzewkami „Bulwarów Wolności44 
u węylotu ulicy W olskiej. Teraz kolej na innych. 
Niech nikogo nie brakuje przy tej pracy. Mło­
dzież każdej klasy niech -wyruszy na wycieczkę 
z narzędziami na teren jej najbliższy, wziąwszy 
drzewka parkowe z ogrodu miejskiego lub 
z innych l zasadzi je. Będzie to  wysiłek pełen 
przyjemności, zadowolenia, jakoteż wdzięczna 
na całe życie pamiątka. Do pracy tej przyło­
żą niewątpliwie rękę i członkowie stowarzy­
szeń, pracownicy .instytucji, jakoteż i osoby 
prywatne, przyczyniając się w ten sposób 
chlubnie do szlachetnego dzieła.

KREDYT DLA PRZEDSIĘBIORSTW PRZE­
MYSŁOWYCH. Komisya kredytowa obwodu 
krakowskiego (Rynek główny 30) na 23-em 
posiedźenau w dniu 30 marca b. r. przekazała 
13 spraw rękodzielniczych i przedsiębiorstw 
większych Komisy! .głównej w Warszawie, 
z wnioskiem na udzielenie kredytu w łącznej 
kwocie Mk. 1,715.000.

WYKŁADY WOJSKOWE MISYI FRAN­
CUSKIEJ. Jak  już donosiliŚEąy, wojskowa mS- 
sya francuska zorganizowała w Uniw. Jagi dl. 
szereg wykładów na tematy wojskowe, prze­
znaczone zarówno dla młodzieży akademickiej, 
jak dla oficerów polskich i szerszej publiczno­
ści. W dniu dzisiejszym, t. j. 2 b. m„ odbę­
dzie się drugi z rzędu wykład na temat „O ar- 
tyleryi44. Frelegenitem będzie major Yincent. 
W miesiącu kwietiriu są zamierzone następu­
jące wykłady: Kapitan Miefuel: ,,Wycliowanie 
fizyczne44 (w dniai. 9 b. m.); kapitan Roucaud: 
„Tajemmi-ce Afryki w kraju Aittinea44 (w dniu 
16 b. m.), oraz kapitan Renaiid: ,(Niedola zruj­
nowanej Francji44 (z projekeyami kinornato- 
graficznemi, w dniu 30 b. m.). Wszystkie wy- 
ldady są bezpłatire i odbywają się co tydzień 
w sobotę od godz. 7 do 8 w sali Kopernika 
Uniwersytetu Jagiellońskiego.

SPRZEDAŻ NADWYŻEK CHLEBA REJO­
NOWEGO. Magistrat zawiadamia, że piekanre: 
Zasada — Rakowicka, Płatek —• Szewska, 
Mondsehein — Kazim. Wielkiego, Molicka — 
Kaz-'m. W„ .Zieliński — Lenartowicza, Pachoł— 
Długa, Schleielikoru — Długa, Schmidt —^Dlu- 
ga, NdumarcM — Agnieszki, Woźniak — Wiśl- 
na, Finster — Zwierzyniecka, Dlugoszewski — 
T. Kościuszki, Abraelmmer — Warszawska 61, 
Schmeida — Stolarska, Dawid Cypes — Dwer­
nickiego, Aiyan Finster — Sołtyka, Józef Spin- 
garu— Lwowska, Birm — Kalwaryjska, Frled- 
mann — Kalwaryjska, Goldbergerowa — Jó­
zefa, Szapse — Węglowa, oraz Beck — przy 
ul. Wąskiej — są obowiązane sprzedawać nad­
wyżki cMcba dotychczas nie wysprzcda.no, 
względnie clii eh świeżo wypieczony z fcad wyżek 
mąki, pozo«;tałyoh z uległego tygodnia, po 
1 kg. na osdbę, w cenie po 50 Mk. na 1 kg. 
Ws^yetkrra igłaszającyin się, bez względii na 
rejon, do którego ■należą, winny w^łomniano 
piekarnie .^sprzedać cklćb za odłączeniem kupo- 
nu Chlebowego Nr. 122, 123 i  124.

SPRZEDAŻ NAFTY. Magistrat zaw a d a m i 
że na kupony kwietniowe łegitymacyi nafto­
wych wydawane będą następujące racye 
.nafty: dla kategoryi A 2 litry, dla kat. B
1 litr, dla kat. B2 2 litry, dla kat. C 3 litry, 
zaś dla kat. D 1 Rtr. Sprzedaż nafty za ma­
rzec kończy sie z dniem 30 b. m.

SENZACYJNE ARESZTOWANIE OSZUSTA 
W  sprawie aresztoT.;ania Tzekomego księdza, 
Yóojc'echa Gałlikówsklego — o ezem wczoraj 
donieśliśmy — polieya krakowska stwierdziła, 
że jest to zwykły oszust, który ze skradziony­
mi dokumentami zgłosił się u sekretarza ko- 
m syi płcbiscytówej w Bytomiu, Dra Kunkie- 
w'rtaa, 4 otraymał posadę referenta oświato­
wego na powiat bytomski, z płacą 1500 Mlc. n. 
miesięcznie. Gallikowskl, przeahicJiiwany na po- 
licyi, zeznał też, że odprawiał na G. Śląsku nar 
bożeństwa, .za co ..pobierał pieniądze. Prawdo­
podobnie raa się do czynienia ze szpiegiem nie-^ 
raockim.

SKUTKI NIEOSTROŻNYCH ZABAW Z NABO­
JAMI. Wczoraj .po godz. 6 wieczorem wezwano 
Pogotowie rclnnkowe na nlac ćwiczeń wodnych 
rad  Wisłą, gdzie 13-letni 'Mieczysław Kui*piel. ha- 
wiąc się nabojem, spowodował jogo wybnoh. 
Skutkiem ekspiozyi chłopiec stracił wszystkie pal­
ce u lewej .ręki Nadto kula lekko poraniła pewną 
przechodzącą kóbiefcę* Ofiarę własnej ruooetro-. 
ż u ości odv/i 3/iono <lo szpitala.

Na s ta c ję  ratunkową przyprowadził wczoraj 
wieczorcan palicyant 11.-letniego Michała Łyczkę, 
ucznia szkoły pospolitej, który w czasie zabawy 
został przez W ego kolegę zraniony strzałą z luku. 
Druciana strzała utkwiła chłopcu w okn, co spo- 
v,radowało silno krwawienie i u tratę  wzroku. Po 
ud/ieJ.enm pierwszej pomocy, odwieziono nieszczę­
śliwego do ^ktflisty.

FRZEJECHAMIE. Wczoraj o rrodz. 5.30 po p o i 
na ul. 8traszmvskiego auto wojskowe, przejechało 
19-letniego Franciszka Jcwulę, czeladnika m alar­
skiego.. Wezwany lekarz Pogotowia stwierdził licz-, 
ne obrażenia na całam ciole,‘ nadto rany cięte na 
głowie i rękach. Po ndzi^ęnlu pomocy, odwiezio^. 
no rannego do domu.

Z Polski i ze iw ia ta>
ZAPROSZENIE P/JłYSKTEJ RADY MIEJ- 

SiClEJ DO WARSZAWY. Warszawska Rada 
miejska zaprosiła do Warszawy na 3, 4 i 5 maja 
paryską Radę miejską na obchód Konstytucji 
Trzeciego Maja i obchód rocznicy zgonu Na-j 
pobrana.

ZE ZJAZDU MUZYKÓW W WARSZAWIE.
W uzupełnianiu naszej wczorajszej notatki o 
pierwszym dniu zjazdu podajemy jeszcze garść 
szczegółów. Po mowaóh powitalnych, z k+6-' 
rych wymieLamy jf^szcze przemówienia pp.: 
•Sieroszewskiego, Kotarbińskiego, Młynarskiego 
i Waydla, wiceprezesa To w. muzycznego, od-, 
c z y t a n o  list dyr. Banku dla handlu i przemy­
ski, ofiarującego 199.900 Mk. do rozporządzenia 
zjazdu. W imieńTu koimtOfca zjazdu przemawiał
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ciężarowych 3—5 ton pierwszorzędnych fabryk, jak: 
„YOMAG" cfc. H a ^ y d ittla s t s e  s k ś s d a  

Wszystkie saraocitody na pełnych obręczach gumowych. 
Sł«śiiu iHisoęsy. — Na składzie wszelkie p r z y b  o r y  i czę

„BENZ GAGENAU*, „HORCTI44, „OPEL*, 
w  c3o ©€3&i®r«.

E^fifaasya fabryczna na przscigg
części sk ładow e do sam ochodów.

m m m

p. JeTIenta, który między fcnemi skarżył się, 
fce zjazd r.ie jest dość liczny, bo rząd nie dał 
ulgowych biletów kolejowych; doniósł też,' że 
magistrat warszawski na propozycję urządzenia 
przyjęć-a dla gości odpowiedział, że może tyl­
ko udekorować salę w ratuszu. — Odczytano 
następcze projekt statutu Zjednoczenia Zwią­
zków muzyków polskich. Projekt ten będzie 
emćwiony w osobnej komisy!.

Z muzyków krakowskich, oprócz p. Wallek- 
Walewsk-iego, bierze udział w zjeździe także 
Ib Boks. Zjazd no trwa pięć dni.

O POMOC DLA INW ALIDÓW . Komitet ogól- 
ficgo zjazdu pomocy dla inwalidów, mającego 
Bk odbyć w Warszawie, komunikuje: Komisja 
•prlczytowa pod przewodnictwem prof. Radzisze- 
W kiego, rektora politechniki warszawskiej, za- 
kwalifikowała do wygłoszenia szereg referatów 
t sprawozdań. Kousftet’ ogłasza gorący apel XI o 
Społeczeństwa w -sprawie dostarczenia pracy 
Inwaudom, gdyż jest tyle placówek, nadają­
cy- h się do objęcia ich przez inwalidów, któ­
rych braki fizrezne nie przeszkadzają w pracy. 
£ *••• U-szcza należy pamiętać, żc między wiiwali- 
■rkim! jest wie]u wyszkolonych robotników i rzo- 
pe->ś;ników.

MILIONÓWKA. W ostatniem ciągnieniu, 
t. j w Wielką Sobotę, wygrana padła -na nu­
mer 1,500.518, sprzedamy w Komarnie w Gali­
cy} wschodniej.

WIELKI POŻAR WE LWOWIE. W maga 
synach VI armii na dworcu kolejowym we Lwo­
wie -wybuchł ubiegłej nocy olbrzymi pożar. — 
Straż pożarna przy pomocy wojska pracowała 
kilkanaście godzin nad akcyą ratunkową. Zni­
szczeniu uległy znaczne zapasy herbaty, tyto­
niu, papierosów i większa ilość Spirytusu octo­
wego. Szkody te są bardzo wielkie. Władze 
wojskowe prowadzą śledztwo ccCem wykrycia 
przyczyn pożaru.

POGŁĘBIENIE PORTU PUCKIEGO. W Pu­
cku pogłębiono część kanału, prowadzącego do 
portu, tak, że już obecnie mogą do niego przy­
pływać torpedowce i  statki o mniejszej poje­
mność}. Prace odmośne — jak donosi „Gazeta 
Gdańska44 — zostaną jeszcze znacznie rozsze­
rzone, aby umożliwić i większym statkom przy­
szłej marynarki polskiej, tak wojennej, jak  i 

.handlówek wstęp do portu puckiego.
RUCH “GIMNASTYCZNY I SPORTOWY W 

TORUNIU, który znacznie był ucierpiał z po­
wodu wyruszenia najdzielniejszych jednostek 
pracujących w tej dziedzinie, na polo walki, 
oży wił się obethae znacznie — jak nam donoszą 
z Torunia. Przyczynił sio też do tego wielce 
powrót do Torunia naczelnika ,,Sokoła" ppor. 
Makowskegp, szczerzg dążącego do rozwoju tej 
iustytuęyi, v

LOSY PIERWSZEJ LEKARKI FRANCU­
SKIEJ. Pierwsza kobieta, która uzyskała we 
Francji dyplom lekarski, p. Magdalena Bres, 
liczy obecnie 82 lat, jest niewidomą i pozba­
wioną wszelkich środków do życia. Dzienniki 
paryskie podają niezwykłą historyę jej życia: 
Jako dziecko ubogich rodziców, od najmłod- 

. szych lat była W szpitalu w Nirnes, w 15 roku 
życia wyszła za mąż. Po ślubie dopiero zaczęła 
się uczyć i dzięki pomocy cesarzowej Eugenii, 
dostała się do uniwersytetu, który ukończyła 
w 28 roku życia, pomimo, że była matką 10 
dzieci. I*o 50 latach praktyki lekarskiej, p. Bres 
utraciła wzrok i od tej chwili do domu jej 
zajrzała nędza. Ofiarowanego sobie miejsca 
w przytułku p. Bres przyjąć nie cheiała.

klym, dużą znajomością sceny i głębią psycholo­
giczną,' wskazuje kobiecie dzisiejszej jej cele, 
obowiązki i ideały. Premiera „Łez Gianetty" we 
wtorek 5 b. m.

NOCE SWAWOLNEJ PIOSENKI I TAŃCA, 
które się odbędą w niedzielę 3 i w poniedziałek 
4 kwietnia o godz. 11 w nocy w  teatrze „Nowo­
ści4?, zapowiadają nadzwyczajny program. Ulubie­
nica Krakowa, Ancla Kitschman, wystąpi z zupeł­
nie nowym repertuarem i wydcona szereg piosenek. 
N. Nadieżdina odtańczy „taniec żydowski". Marek 
Windlieira, znakomity warszawski piosenkarz, po­
każe się pierwszy raz w Krakowie. Dopełni pro­
gramu znakomita krotochwila „Struś".

ReperhtaT teatru miej. Im. J. Słowackiego.
Sobota 2 kwietnia: ,,Hamlet44 Szekspira. 
Niedziela 3 kwietnia: Po poł. „PowTÓt", wieczo­

rem „Hamlet44.

Repertuar Teatru Powszechnego.
Sobota 2 kwietnia: „Wielkie bractwo".

3 kwietnia: Królowa przedmieścia44.Niedziela
wieczorem

Zawiadomienia i komunikaty.
„ŚWIĘCONE" YV SOKOLE. Prezydyura „Sok o- 

la44 krak. wzywa wszystkich druhów, by z rodzi­
nami iak najliczniej jawili się na tradycyjne „Świę­
cone44, połączone « zabawą towarzyską przy 
dźwiękach własnej orkiestry, dnia 8 b. m., t. j. 
w niedzielę o godz. 7 i pół w Sokole, przy ul. 
Wolskiej L 27.'

W KLUBIE ARTYSTÓW zebranie świąteczne 
dziś (w robotę) o .godzinie 9 wieczorem.

POSIEDZENIE UCZESTNIKÓW „OGNIWA" 
odbędzie się dziś (w sobotę) o godz. 8 i pół 
wieczorem w Grand-Hotelu.

Z MUZEUM PRZEMYSŁOWEGO. Dziś, t. j .  
w sobotę, o godz. 7 wieczorem odbędzie się od­
czyt prof. U. J . TalkoHryncewicza t a  temat: 
..Łotwa i Estonia", w sali wykładowej miejskiego 
Muzeum przemysłowego.

Wiadomości koścjelue.
Wspólna adoracya m^ska Najświętszego Sa­

kramentu w kościele SS. Felicjanek na Smoleń­
sku odbędzie się w niedzielę 3 b. m. od god*. 
3—4 po południu.

Z teatrów krakowskich. o
Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO komuni­

kują; „Hamlet44 powtórzony będzie w niedzielę, 
poezem we wtorek i we środę. W niedzielę wy­
jątkowo po południu świjetna komedya Flersa
* .Croisset‘a „Powrót44. Święto poniedziałkowe rów- 
4łJ^ż będzie miało wyjątkowe cele ze względu na 
j»'nąlko44 grane tego dnia wieczorem jeszcze raz

bczne żądania; R. Adwentowicz grać będzie 
-A.fDu dniu po południu w „Don Juanie44, który

v *!Q wielkim sukcesem repertuaru^
* f j u  I XVni KONCERT SYMFONICZNY 
w tJw* m* w  programie koncert Brahmsa d-moll 
ber^Fir nan*u znakomitego pienisty, prof. Eisen- 
K n r7 t‘ ^  miejsce zapowiedzianej Szecherezady 
tfiwpffn R\r®  powodu nienadejścia materyału nu- 
ŻYczehin2 W rzaw y, na wyrażone z wielu stron 
ĆTritrSSl Odegrany zostanie między innymi nie-

Noskowskiego. -  Dyryguje

, 1  T & a y fr „BAGATELA" komunikują: Nowo- 
1 1A82̂  M ł  vŁzy Gianetty44, niezmiernie 
r!n włoslriego autora, Francesca Pa- 

o*??® obecnie na wszystkich scenach 
{stwceznycn. Sztuka napisana z talentem nlezwy-.

Bohater kaukaski".

Repertuar „Bagateli".
Sobota 2 kwietnia: „Karnawał44.
Niedziela 3 kwietnia: Po poł. „Dobrze skrojony 

frak", wieczorem „Dwójka hultajska44.
Poniedziałek 4 h. m.: Po poł. „Moralność pani

Dulskiej44, -wieczorem „Kiki44.

Rsperfuar „Nowości"
Sobota 2 kwietnia: „Gwiazda Kaukazu44.
Niedziela 3 kwietnia: Po poł. „Szalona hrabian­

k a44, wieczorem „Miłość cygańska44, o godz. 11 
wiecz. „Noc piosenki i tańca44.

Poniedziałek 4 b. m.: Po poł. „Gwiazda Kau­
kazu44, wieczorem „Dziewczę z Holandyi44, o godz. 
11 w nocy „Noc piosenek i tańca,44.

W torek’5 b. m.: „O czem dziewczęta marzą44.

flfsRąftD W a lii i S e b r a k
najpiękniejsze arcydzieło, które miało na ca­
łym kontynencie świata ogromne powodzenie, 
szczególniej u młodzieży, można będzie podzi­
wiać jeszcze tylko dwa dni w Kino „Sztuka44, 
uL św. Jana 6. Cała młodzież krakowska po 
winna skorzystać ze sposobności i pospieszyć na 
te ostatnie, wspaniałe dwa widowiska.

rząd Jugosłowiański za „casus tielK Trzy 
korpusy armii będą natychmiast zmobilizowa­
ne. Gdyby Habsburgowie opanowali tron wę­
gierski, wówczas Jugosławia zarządzi nastę­
pujące represatfa: Zagłębie węglowe Pięeioko- 
ściołów będzie definitywnie obsadzone, również 
miasto Szcgedyn będzie wojskiem obsadzone. 
Wyższy urzędnik belgradzki urzędu spraw za­
granicznych odwiedził posła węgierskiego, aby 
mu donieść o decyzyi swojego rządu.

BAWARYA A POLITYKA PRUSKA. ?
Norymberga,. (E. E.) Na posiedzeniu bawar­

skiej partyi c-etotrowej powzięto dwie rezolucye: 
Pierwsza domaga się od rządu zaznaczenia 
przed światem, że Bawarya nie jest winną wy­
wołania wojny światowej oraz zaznacza, iż Dr 
Simons wykazał swoją nieudolność w rokowa­
niach z ententą. Druga rezolueya wyraża po­
dziękowanie rzą-dowd, a w: szczególności premie­
rowi Karrowi za stanowisko zajęte w sprawie 
Einwohnern^ehry.

Jeżeli te cyfry zacumujemy, tó dostaniemy, j towarzystw, w czem spółek nowoutworzef* 
że w całem państwie p-oiskióm posiadamy 55 ] pych 306.
-instytucyi. bąaikowych, z 203 oddziałami. Kapi-1 Y»T pierwszych mi s 
tał zakład, tych banków wynosi 2,034,550.515 j /acyjna kapitału -roz 
Mp.; kapitał zapasowy 708.017.580 nip.; w kcń ! tempie.

o ach r. b. akcya mobili- 
ija się w nieelabaącem

Stan w yjątkow y w Anglii.
Londyn. P. A. T. (Reuter). Ogłoszono roz­

porządzenie, wedle którego kraj znajduje się 
z powodu przesilenia węglowego i groźby straj­
ku związków zawodowych w stanie wyjątko­
wym. /

STATYSTYKA WALK W IRLANDYI.
Horsea. P. A. T. Radio. Omawiając środki 

zaradcze rządu angielskiego przeciwko sinfei- 
nistom, prasa angielska podaje, że w jednym 
tylko miesiąciu wrześniu 1920 sinfemiści za­
mordowali 92 połicyftntów, 12 żołnierzy, 23 
osoby cywilne, zaś 159 policjantów, 59 żoł­
nierzy i 74 cywilnych odniosło rany. W tym 
samym czasie 1200 budnków padło p ^ tw ą  
p^mlerii.

ORGANIZACYA -WOJSK. W PALESTYNIE.
Rząd palestyński organizuje pierwsze dwa 

bataliony własnego wojaka po 600 ludzi każdy. 
Batalion północny składa się z żydów, batalion 
południowy z Arabów. Na czele obu baonów 
stoi gem. Las tell. Czas służby wynosi 1 rok  
Nowy pobór ma się odbywać co 6 miesięcy.

Do naszych
Stosownie do uchwały wydawnictw* dzien­

ników* krakow skich, cena „Głosu Narodu" 
wynosi od 1. kw ietnia 1921 r. miesięcznie:

bez odnoszenia . . . . . . .  Mk. 175.—
z odnoszeniem . * ..................Mk. 190.—
z przesyłką pocztową . . . Mk. 200.—  
z przesyłką zagranicę . . . .  Mk. 240.—
Dla P. T . Nauczycielstwa, Em erytów, oraz 

Istytiicyf humanitamo-oświatowych: 
bez odnoszenia . . . . . . .  Mk. 155.—
z odnoszeniem . . . . . . . .  Mk. 170.—
z  przesyłką pocztową • . .  Mk. 180.—  
z przesyłką zagranicę . . . .  Mk. 220.—
Celem uniknięcia nieporozumień zaznacza 

się, że przedpłatę, przyjmuje się zasadniczo 
na  okres jednego miesiąca, a  kw oty w pła­
cane na kw artał lub dłużej nie uwalniają 
abonenta od dopłaty różnicy, o ilo w mię­
dzyczasie cena prenum eraty ulegnie nowej 
zmianie.
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Litwini obsadzili Psłągę.
Gdańsk. P. A. T. „Danz. N. Nachr.44 doni szą 

z Kłajpedy, że litewski oddział wojskowy skła­
dający się z piechoty, artyleryi i konnitcy, wczo­
raj o 1-Bzcj popołudniu obsadził Połągę. W cza- 
sie przejazdu z Kowna do Połągi przj^zło do 
nieporozumień. W Biuro, leźącem na .obszarze 
Kłajpedy, dowódca litewsld polecił wysiąść woj- 
slrom litGfwgkim na stacyi. Przedstawicie wła­
dzy łotewskiej zwrócił uwagę, że przekroczenie 
granicy Kłajpedy jest niedozwolone bez poro­
zumienia się z odpowiedniemi władzami. Litew­
ski dowódca odpowiedział, że chce porozumieć 
się z władzami okupacyjnemu

PROCES PEOWIAKÓW W KOWNIE. f 
Warszawa. (TeL wł.) W Kownie rozpoczął 

się w drugiej instancyi proces P. O. W. Pola­
ków, oskarżonych o zdradę etanu i skazanych 
w swoim czasie na długoterminową karę wię­
zienną.

SZKOŁA PODCHORĄŻYCH W WARSZAWIE 
Warszawa. P, A. T, Z dniom 1 sierpnia 

b. r. powstaje w Warszawie pierwsza wojsko­
wa szkoła normalna typu pokojowego. Bę­
dzie nią wspólna dla wszystkich rodzajów 
broni szkoła podchorążych. Warszawska szko­
ła podchorążych piechoty jest pierwszym za­
kładem wychowawczym, który został zawią­
zany w armii polskiej. Szkoła ta powstała w 
roku 1917 w Ostrowie łomżyńskim jako od­
dział ówczesnej polskiej siły zbrojnej. Do 
stycznia r. b. ukończyły szkołę 33 klasy z ogól 
ną liczbą przeszło 3.000 wychowanków. „

VIVIANI W WASZYNGTONIE. 
Waszyngton. P. A. T. (B. K. W.) Viviani od­

był konferencję z sekretarzem Hughesem, po­
czerń został przyjęty oficjalnie przez prezyden­
ta Har dinga.
* Paryż. (E. E. Radio). „Mail®44 podaje, że 
prezydent Stanów Zjeda. Harding przyjął VI- 
vianiego nadzwyczaj serdecznie. W rozmowie, 
jaką z nim prowadził, można było odczuć do­
skonale, jakie uczucia przyjaźni żywi prezydent 
Harding do Francyi,

gMgMUfy»».î B̂ igaaaKwiiiiwii pil

Berłinu P. A. T. (W. B. K.) „Ost Eurece14 
donosi x Belgradu: Rząd jugosłowiański po­
wziął następującą decyzyę: Przywrócenie Habs­
burgów na tron węgierski uważane jest przez

Warszawa. (Tełef. wł.). Wczoraj pod prze­
wodnictwem wicetnin. Plucińskiego rozpoczę­
ły się rokowania polsko-gdańskie.

Warszawa. (E. Expr.). Zarząd klubu posel­
skiego P. S. L. obradował z pr cmi erem Wi­
tosom, Ratajem i DąbskW  Poruszono całość 
polityki zewnętrznej i wewnętrznej państwru 
Stwierdzono zgodność linii polityki premiera 
z linią polityki klubu.

Warszawa. (Telef. wł.). Jako następcę po 
min. skarbu dr. S t e c z k o w s k i m  na sta­
nowisku dyrektora Polskiej Krajowej Kasy 
Pożyczkowej wymieniają p. Kazimierza B i g o .

Warszawa. (Telef. wŁ). Iikwidacya zarzą­
dów ziem wschodnich postępuje napreód pod 
kierownictwem dra Olszowskiego.

Warszawa, (Telef. wł.). W niedługim czasie 
zostanie wprowadzona odpowiedzialność kolei 
za zaginiono pakunki kolejowe.

Warszawa. (E. Expr.). „Przegląd Wieczor­
ny44 donosi, że Ministerstwo spraw wewn. 
zajmuje się energicznie rcorganizacyą Urzędu 
mieszkaniowego.

Wkrótce ma być zaprowadzona całkowita 
odpowiedzialność kolei za zaginione ładunki. 
Minister Jasiński wyjeżdża dzisiaj do Pozna­
nia, celem dokonania inspekcyi tamtejszej dy­
rekcji kolejowej.

Zarząd terenów przyfrontowych izostał zu­
pełnie zlikwidowany. Funkcje 3-ciej instancyi 
obejmuje Ministerstwo spraw wewn., czynno­
ści 2 -giej instancyi odnośne województwa.

Wiedeń. P. A. T. (W. B. K.) Odbyła się 
W Biurze pełnomocnika Głównego Urzędu 
likwidacyjnego w Wiedniu, dr. Twardow­
skiego konferencja 7. zastępcami rządu pol­
skiego, delegowanymi z Warszawy do obrad 
państw sukcesyjnych dawnej monarchii aust.ro- 
wogierskiej w Rzymie. Konferencja miała na 
celu omówienie spraw, będących przedmiotem 
obrad rzymskich na podstawie materyału, do­
starczonego przez komisyę wiedeńską Główne­
go Urzędu Likwidacyjnego.

Wiadomości gospodarcze.
Rozwój polskiej bankowości.

Ostatni numer „Przeglądu gospodarczego14 
podaje bardzo interesujące cyfry, odnoszące się 
do rozwoju banków na ziemiach polskich.

Ogólny stan bankowości w trzech dawnych 
zaborach oraz w całej Rzeczypospolitej przed­
stawia się w liczbach jak następuje:

W b. zaborze rosyjskim istnieje 29 instytu- 
cyj finansowych, ze 116 oddziałami, o kapitale 
zakładowym 998,539.355 Mp.; suma kapitałów 
zapasowych wynosi 373,266.088 Mp.; ogólna zaś 
suma kapit. własnych równa się 1371.805.441.

Odpowiednie cyfry dla b. zaboru pruskiego 
są: 13. 50, 552.500.000, 240.582.512, 793.082.512.

W końcu dla b. zaboru austryackiego cyfry’ 
te przedstawiają się następująco: 13, 42, 
483.551.160, 94.168.982, 577.720.142,

Cu ogólna suma kapitałów własnych równa się 
2.742.608.005 Mp.

Nie uwzględniając oddziałów Polskiej krajo­
wej Kasy pożyczkowej, w większych miastach 
Rzeczypospolitej banki te są w ten sposób roz­
mieszczone: W Warszawie znajduje się 23 insty­
tucji -centralnych i 9 oddziałów instytucji za- 
miejsrowych. W ^odzi te cyfry, ró-wnają się 5, 
7; w Lublinie 1, w Poznaniu 9,2; we Lwowie 
7, 4; w Krakowie 3, 10.

W r. 1920 powstało w calom państwie 18 
r.owycli instytucyi, których kapitały zakładowe 
wynosiły na 1 stycz. 1921 ególera 436,505.160 
Mp., zaś zapasowe 18.818.427.

Z tego przypada na b. zabór rosyjski 13 
stytucyi o kapitale zakładowym 357.174.000 
Mp. i zapasowym 17.663.279 Mp.; na b. zabór 
anstryacki 4 instytueye o kap! ta1© zakładowym 
67.331.160 Mp. i zapasowym 1,155.148, wreszcie 
na b. zabór pniski 1 instytucja o kapitale za­
kładowym 12/300.000 Mp.

Część tych instytucyi powstała ca drodze 
przekształcenia istniejących domów backowych. 
względnie towarzystw wzajemnego kredytu.

WIDOKI HANDLU I PRZEMYSŁU ŁÓDZ­
KIEGO. Wczoraj odbyło się w Łodzi zebranie 
'chrześcijańskich kupców i przemysłowców łódz­
kich, na którem sekrettarz polskiego towarzy­
stwa kupców p. Schmidt przedstawił sprawę 
udziału kupców i przemysłowców w jarmarku 
łódzkim. Między inaiemi zaznaczył, że w czasie 
jego pobytu na Gónnym Śląsku przed plebiscy­
tem oświadczyli mu kupcy górntcśląscy, że tam­
tejsi kupcy chętnie chcieliby zapoznać się z 
przemysłem polskim, a  zwłaszcza łódzkim, aby 
zastąpić niemieckie towary włókienne łódzkimi,. 
Dalej oświadczył, że przed Łodzią otwierają 
się widoki nawiązania stosunków przemysło 
wych z Węgrami i że zawarto już umowę pol­
sko-węgierską, a w dniu 6 kwietnia delegaci 
kupiectwra polskiego udadzą się do Budapesztu 
celem nawiązania stosunków handlowyciu

PRODUKCYA WĘGLA W POW. RYBNIC­
KIM I PSZCZYŃSKIM. Produkc j a  węgla w po­
wiatach rybnickim i pszczyńskim, które się 
bezwzględnie, bo przeszło 80 proc., tak co do 
ilości głosów, jak i gmin, oświadczyły za Pol­
ską, wynosiła w roku 1920 20.7 proc. całej 
produkcji górnośląskiej, z czego 14 proc., t  j. 
4,420.000 tonn, było w powiecie rybnickim, 
6.7 proc., czyli 2,180.500 tonn w powiecie 
pszczyńskim. Górnictwo w tych powiatach jest 
jeszcze młode, znaczniejszy jego  ̂rozwój datuje 
się od roku 1900, w którym prbdukcya obu po­
wiatów wynosiła 7 proc. ogólnej wydajności 
Górnego Śląska, w roku 1906 9 proe., w r. 1913 
15.4 proc., a w 1920 20.7 proc.W powiecie ryb- 
fflśdeim wiercą węgiel do głębokości 2000 me­
trów. Węgiel w powiecie rybnickim jest silnie 
koksujący. (PAT)

PULSKO-AMERYK. KAPITAŁY A PRZE­
MYSŁ MAŁOPGLSKL Do krakowskich orgaai- 
zacyi han dl owo-przemysłowych nadeszły zgło­
szenia Polaków amerykańskich, prsgnącydh 
inwestować znaczniejsze kapitały w przemyśle 
małopolskim. Co de kSeruriku tych mwestycyi, 
ustalono nastegpuiący projekt w&półudaiału k a­
pitału polsko-amerykańskiego: w Tow. akcyj­
nym budowy JioteS! w miastach, uzdrowiskach, 
zdrojowiskach małopolskich, do którego już się 
zgłosił także kapitał szwajcarski; w budowle 
w zagłębiu krośnieńskiem fabryki szkła lane­
go i technicznego (lustrzanego, cegieł szklanych, 
drutowego i t. d.); w rozbudowie na wielką 
skalę już istniejącej" fabryki wyprawiania i far­
bowania futer; w eksploatacji źródeł mineral­
nych Małopolski. Dla zrealizowania tych pro­
jektów powstał już w Krakowie specyalny ko­
mitet inwestycyjny.

STAN WIERCEŃ ZA ROPĄ. Wiercenia za 
ropą rozpoczęto w czasie wojny na Morawach 
koło Ratiszkowic pod Hodoninem; (wiercenia 
te, prowadzone przez Towarzystwo „Opiag44, 
Morawskie Tow. górnicze, Czeską Spółkę dla 
raf neryi olejów mineralnych, wykazały istnie­
nie warstw ropcnośnych, jednak w tak małych 
ilościach, że wiercenie to uznano za suche. 
Doprowadzone je do 788 mtr.

Centrum właściwego kopalnictwa naftowego 
na Słowaczyinie jest miejscowość Eksel. Wier­
cenie głębokie, prowadzone przez różne towa­
rzystwa, dały różne rezultaty, jednakże dosyć 
zadawalmajace.

MOBILIZACYA K / T ^ Ł ó W  w Niemczech 
staje się coraz bardz e* KtcnąywHą. W roku 
ub. na rynku pTen!ężnym poiawiło się nowych 
akcyi i obligacji na sumę około 14* miliardów 
marek niemieckich. O rozm:arach tego zjawi­
ska świadczy chociażby to, że przed wojną 
w r. 1913 kapitały zakładowe wszystkich istnie­
jących wówczas towarzystw wynosiły razem 
około 15 miliardów mion., zaś powiększenie 
roczne zrzeszonych w towarzystwach kapitar 
łów nie przekraczało 2 miliardów marek, przy- 
czem w tern około 600—800 mil. mk. ulokowa­
no rocznie w przedsiębiorstwach zagranigznych. 
oraz znaczną część w papierni;ach państwo­
wych. Tymczasem zmobilizowane w 1920 r. 14 
miliardów kapitału zostały umieszczone wyłą­
cznie prawie w akcjach $ obligacjach niemie­
ckich przede lębioretw przemysłowych. Emisye 
akcyi nowych miały w r. 1920 miejsce w 1541

u-BIEŁBY W KRAKOWIE
z dnia 1 kwietnia 1921 r. L es.

W alr.4y 8 d e w iz y :
Dolary Sf. Zj.................................

.  kaaa-Jytakie . . . .  .
Franki francuskie . . ; . .

,  belgijskie \
„ szwajcarskie. . . . .

Funty Ezletiiiigi . . . T- . .
f.farki niemie?'’?e . v . ■ .
Koroay ausirTRckłe . . 5

* czecłio-siowackłe . J  ^  , 
w szwedzkie . '.'J' .
* <in«'.sń:e . .

rorueskie . « - , .
Teł rnmnńaliie . . . .  5 .
I.iry wToekio • . I  . V . > ,
Marki fińskie . . : . J vv. J  .
Floreny li^enćersltie . Vs 
Buble carskie ;k» 500 rb. , .

,  duraskie „ 100 r .
, i 0 3 o „  . . ą ,

P a p łep y  Ic łr J ifjja fi:
4«A» Poż. kraj. F. IfM
i°/« * .  szkolna K  1908 4 .

Po?., kraj. z r. 1913 . ’ > .
**hPh n .  .  ,  IP1I. ’ > .

i  ożt xb.JL mJ.ow*. * r. 1009' .
^-9 * . Liroiri . . ' .
4X/a®/o Obi. Ło n. Banka kesi. ’ ri--.

,  _ . c-'-
&1* ,  bolej. I  \  . y  >

Listy za»Ł Banka kraj. »
. ,  . ' .

? lk?h r .  Banka ki pot.
W* . .  ,  r ,  63 1
^^18 .  ,  Bkn Małopolskiego

m “ •  Ziem. Banka Kred.
-  Tow. Kredvt. ziem. 

4% - V .
A k t y e  b & a k a n e i

Polski Bank Przemysłowy g r . , 
Bank Hipoteczny . . J  ,

Małopolski . . J ,  .
Ziemski Bank Kredytów* . 
Powszechny B tsk  Kredytowy S. A. 
Sank Ziemski <Ua Kresów. Łaócot 
Uenk Handlowy w Warszawie 
Bank Zwit\zkn Spółek Zarobkowych 
Bank Kcmercyalny . .
Wiedeński Bank Zw itkow y . 
,M«rknr* T. A. Baer i Kantor wym. 
Powszechny Bank Obrotowy 
Wiedeński Fanklomb. i eskostowy

A k cj e  T o w . h a n d l. I p r z e n u
Polskie Tow. handlowe I i II em. . 
Polskie Tow Hand. flPT.H.), IV em. 
Handlowa Spółka akr. „7mpex" 
Polski .Glon Tow. transport.-liandL 
Żegluga Polska . , ,
Z i e l e n i e w s k i ..................................
Warsz. Skn akc. Bodowy Par. I. em. 
WTarszaw. Sp. ake. Bad. Par. n. em. 
„Lemiesz* fabryki maszyn roln. 
„Trzebinia* fabr. maszyn i narz. roln. 
Trzebinia tabr. masz. i pars. rola. t e n  
Huta żelazna, Fraków 
,Au(omotov* fabryka samochodów . 
Fabr. Portłand-Cemeata. Szezakowm 
„Górka* fabryka cementu 
Ga].,akc. Zakłady Górnicze Siersza . 
„Tapege* Tow. dla przeds. góroies. 
Ska ake. przenj. naf. i gazów ziemn. 
Karpackie Towarzystwo Baftowe , 
Akcyjne Tow. naftowe „Galicya* . 
A, T. dla przom. oL skaL (d. D Paata)
Polska N a f t a ..................................
Klekhewnia w Sierszy JI1. em.
.OikeS* *T. A..........................................
,Pezet“ Powszeclme zakłady bndowl. 

Fabrykajffzctw. tłuszcz, w Trzebini 
„Krakna^Zjedn. fabr .przetwór, wyik, 
Fabryka poreełany w Ćmielowie
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KURSA.
Warszawa. P. A. T. Giełda 2 dma 1 b. m.: 

Waluty: Dolary amerykańskie: tranzakeye
81 e5—819, sprzedaż 825, kiipto 800, franki* 
francuskie: trauzakeye 59—59^7 i pół, sprze­
daż 60.25, kupno 58.50, marki niemieckiej 
fcranzakeye 13^5-rl3.65, sprzedaż 13.65, kupao 
Gdańsk: traaioakcye 13.60—134H5, sprzedaż
13.65, łcupnó 13.25.

Wiedeń. P. A. T. Giełda. Renta majowa 100, 
ausb*. ront a kor. 100, renta lutowa 100, węg. 
recŁa koronowa 245, losy tui*eckie 4102, pryo- 
ryłeły  kolei połudn. 4895, Anglobank 2038, 
Bankverein 1353, Bodenkredit 2840, Austr. Za« 
kład kredyt. 1874, Bank depozytowy 1110, 
Laeodeibank 3155, Merkury 1180, Unionbank 
1430, Bank obrotowy 907, Zrraosteoska 3850, 
kolej półn. 22600, Lwów—Czemiowce 4510, 
koleje anstr. 5330, kolej połudn. 3695, Alpiny 
7799, Berg uod Huetten 12900, Krupp 2015, 
Poldhuetta 5445, Prag er Eison 14950, Rima 
5380, Skcdia —, Zieleniewski —, Apollo 7500, 
^anto 28300, Galicyjskie Karpackie 18530, Ga-! 
ieya 30100, Schodnica — Siersza 4300.

N A D E S Ł A N E .
Kurs handlowy prof. Kycza

rząd. upow. x prawem wydawania świadectw, 
4-miee„ wieczorny, 5 preedmiotów, 15 godz. tygo­
dniowo. Wpisy do 5 kwietnia b. ”

(Biuro Hurtowni).

4*

Gołębia 6 ,

ur. 25 marca 1849,
zmarł *we Lwowie po krótkiej 
a ciężkiej chorobie zaopatrzony 
św. Sakramentami dnia 28-go 

marca 1921 r .
Obrzęd pogrzebowy odbędzie 
się 2 -go  kwietnia 1921 o godzi­
nie 104ej rano z domu żałoby 
ul. Krasickich L. 1 na cmentarz 
Łyczakowski, gdzie zwłoki tym- 

‘ czasowo złożone b ędą/ 
Ciężko stroskana rodzina prosi o mo­

dlitwę za spokój Jego duszy.

P O S Z U K U J E

m
R e f S E k m j a  u ią  t y l k o  n a  p i e r w s z o r z ę d n a  s i t y .  -------- — ,

Podania pisemne z po Maniera CURICULUM WTAE I referenoyami przesyłać pod adresem
Dyrekcji — Piać Szczepański L  8.; 628
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'JFRZY BRONSON HOWARD.

Świadek
8 Przel. z angielskiego Fr.-Młynarek?.

Norroy uśmiechną! sie i pokazał swe glad- 
(kie białe zęby na uciechę Carsona Ilimtleya, 
śmiejąc się na swój sposób z-u pełnie cicho.

— Lecz to już sprawa skończona, nalegał 
Huntley.

— O, nie, sprawa nie jest skończona. Bef- 
d a  von Knobloćb widywała się potajemnie 
ł  Gaułtem. Twierdzi ona, że ińe może pójść 
tca niego bez zgody ojca. Mniejsza o to, jak 
ja to wiem. lecz obecnie tak rzeczy stoją. 
Hillen Gault, jak wszyscy kochankowie, po­
rywczy, gorąco kąpany, szaleje wprost za 
dziewczyną. Obecnie papa von Knoblc-ch roz 
porządził, że hrabianka Bercia ma poślubić 
mydłatraa-milionera Easby ze San Francisco. 
Bercia, jako g^eczne, posłuszne dziecko, wi 
dnie się z owym Easbym. Wieści o tom krą­
żą po mieście. HMIen Ganlt ■wskutek tego 
upił s?e zeszłej nocy w klubie.

— Mniemasz pan, żeś go pan upoił, wtrą­
cił Carson Huntley delikatnie.

— T, ciągnął dał ej Norroy spokojnie, wy­
gadał wszystko, co tylko wiedział o swej bez 
nadziejnej miłości. Od gra żał się nawet samo­
bójstwem, lub upiciem się na śmierć. Mówię 
panu, że Gault szaleje za tą dziewczyną.

— Tak!?
Norroy rozważał dalej: Ona jest jedyną

kartą Knoblocha i to grubą kartą. Teraz nie 
pytaj mnie pan, co jegyi teutońska Ekscclen- 
cya zamierza zrobić. Ja  tego na pewno nie 
wiem. Wróćmy sie*

Weszli do domu i Norroy posłał bilety do

sekretarza premiera. Bez. zwłoki wprowadź o 
no ich do te.go urzędnika, który ich powitał 
bardzo serdecznie.

— Niespodzianka — rzekł sekretarz. -— 
Jak się też tam może obyć bal dobroczynny 
bez pana, panie Norroy, gdy się pomyśli, żeś 
pan był jego duszą.

— W tym wypadku jest on bez życia i bez 
diucha, jak zwykle bale dobroczynne.

Norroy skinął głową w kierunku bibliote­
ki: Przestaną tańczyć i pierwszej, niepraw­
daż? — zapytał.

Sekretarz wydobył kosztowną zastawę 
do wódki a stawiając ją na stół, rzekł: Tak, 
ale skąd pen o tem wie? i roześmiał się/Pan 
i pan Huntley uchodzicie niedarrao za- wszyst 
kowiedzących.

Sekretarz z konieczności znał sitiosunek 
Norroya z rządem.

— Ózy pan o tem myśli? badał, gdy wszy­
scy trzej trącili się kieliszkami i postawili je 
z powrotem.

 ̂— Rozumie się — odrzekł Nonroy. Boję 
się, że tu się odbywa gra. Nie mogę dokład­
nie opowiedzieć. Pan zamilczy o wszystkiem, 
cokolwiek może zajść, aż do jutra rana, nie­
prawdaż?

Sekretarz skinął głową.. W kilku krótkich, 
zdaniach Norroy wyznał sekrfeteirzowi swe 
podejrzenia. Gdy skończył, ś>parł się plec-nani 
w krześle i zapalił papierosa. Sekretarz nic 
zrazu nie odpowiedział, łyknął nieco wódki 
i wyrzucił przez zęby: Źle to brzmi! Norroy 
kiwnął głową i wypuść’*! kółeczko dymu.

Olszę przerwało prędkie pukanie w drzwi. 
Gdy pozwolono wejść, we drzwiach uikazał 
się posłaniec z dołu i rzekł:

— Proszę pana sekretarza, przyszedł słu­
żący ambasadv saskiej i nowiada, że ma list 
od hrabianki Berty von Kmoblocb dla pana 
Gajulta. Nikomu innemu nie chce wydać tyl­
ko samemu panu Gankowi.

Norroy przechylił się j szepnął coś szybko 
na ucho sekretarzowi. Ten chwilkę się namy 
śłał, leca Norroy miał władzę przekonywa­
nia, więc rzekł:

— Przyprowadź go i j>owiedz mu, że pan 
Gault będzie tu...-

Gdy się dirzwi za woźnym zamknęły. rzekł 
Norroy:

— IliiUtSey wprawdzie nie zupełnie wy&lą 
da ua Gaulta, ale może służący nie widział 
Gaulta, poda więc rysopis Huntleya, który 
da się dobrze zastosować do Gaulta i wszyst­
ko jest w porządku.

— Lecz skąd pan możesz wiedzieć, że po­
syłka nie jest uczynioną w dobrej wierze i że 
nie pochodzi od hrabianki Berci, zapytał se­
kretarz z wyrazem zakłopotana w twarzy.
. — Ponieważ ona nie posyłałaby z tem siu 

żącego poselstwa, nie-odważyłaby się na to. 
Jakkolwiek bądź pozostawiłem ją na balu i 
jest tam jeszcze bez wątpi eniai Nie mogłaby 
tam dostać shiźącgo poselstwa, nieprawdaż? 
Zaprawdę coś w tem je s t..

Powtórnie zapukano w drzwi. Norroy dał 
znak Huntley owi. Gdy się drzwi otworzyły, 
powitał Huntley ze swego siedzenia i pod­
szedł do służącego, mówiąc:

— Masz posyłkę do mnie? Jestem Gault.
Służący wyprostował się* po żokrersku i

pedał list z obszernej kieszeni swej ciemnej 
ilheryi. Oarson odebrał list i wsamął srebrną 
monetę w rękę posłańca.

— O dziękuję panu, a proszę o odpowiedź, 
rzekł i30sła.niec-

— Przeczytam i odpowiem zaraz, rzekł 
Huntley, możesz pan odejść.

Huntley otworzył drzwi, skinął na lokaja1, 
pociągnął go w drugi róg pokoju i rzekł:

 Tem list wręczony mi został jako panu
Gankowi, rozumiesz? — Sekretarz dał znak 
Lokajowi a ten ukłon:ł się dyskretnie i odpio 
wadził saskiego służącego do bramy.

Gdy się za nimi Srzwi zamknęły* powstał 
Norroy i wziął list. z rąk Carsona.

— O, pisany na maszynie, doskonale, da 
się podwoić-. Gzy masz pan takie koperty, 
panie sekretarzu?

— Tak, ale pan nie możesz tego otwierać! 
krzyczał sekretarz podniecony.

— Nie mogę? śmiał się Norroy. Przepra­
szam, przeciwnie to jest mój obowiązek, n*e 
mam nic do wyboru. Tu jest szaclrrajstwo i 
to znaczy coś. Dla celów osobistych nigdy- 
bym nie otwarł listu, chociażby był do kogo­
kolwiek adresowany. Dla celów państwo­
wych nie ziaiwoham się i otworzę. Mówiąc t> 
rozdarł kopertę, i wyjął z niej złożony we 
dwoje arkusz papieru.

— Na papierze ambasady, zwracam uwa­
gę, -rzekł. Zobaczymy dalej. Zmarszczył brwi 
czytając, podczas gdy sekretarz i Huntley pa 
trzyli nań z mieszaniną podziwu i nagany. 
Norroy pokiwał głową i spojrzał w górę.

— Jest zupełnie to sarno, co myślałem. 
Słuchajcie! Czytał:

„Jestem bardzo chora i muszę pana. wi 
dz*eć zaraz. Uprosiłam jednego z praktykan­
tów do napisania tego j ta  mnie, bo jestem 
zanadto chora-. Jeżeli panu zależy co na 
mnie, przyjdź pan zaraz, ale zaraz!

Bercia.
Dwunasta trzydzieści1'.
Norroy złożył list i podał go sekretarzowi.
— Weź pan kopertę podobną do tej — tu 

wręczył Norroy sekretarzowi rozdartą ko­
pertę — i napisz pan na maszynie adres, jak 
tu jest napisany. Gdy Cauit będzie wolny, 
wręcz mu pan ten list. Zobaczysz pan potem, 
jak pociągnie, jak  pszczoła do ambaisady 
saskiej.

Sekretairz, wpatrując się w papier, iaekł: 
Przyik o mi, że s:ę to tak stało.

— I mnie także — rzekł Norroy, skręca­
jąc papierosa — lecz to musiało się stać. Ta

nofcai byki oznaczona: godziną 12-ta 30 minut, 
jakby dla oddania wrażenia, że przyszła tyl­
ko kilka mimat wcześniej, niż Gault mógł ją 
odebrać, gdyż, rozumie się, żadne listy nie 
mogły być doręczone podczas urzędowania. 
Teraz jest dwunasta lub około dwunastej. 
Tu jest pańska robota;, panie Huntley, jakby 
dla pana przysposobiona — rzekł, zwracając 
się do Carsona, swego pomocnika wielu po­
dobnych gier rozegranych w przeszłości 
Trzeba oddać wet za wet. Hrabianka Bercia 
nie śnre być w ambasadzie, gdy taan Gault 
■przyjdzie. Widiząc swą nagrodę prawie w. 
swych rękach, mógłby stracić panowanie 
nad sobą, do czego nie chciałbym dopuście. 
Dlatego pójdź pan napowrót na bail, wyszu­
kaj tam hrabiankę Bercię, powieda jej, żeś 
posłany od Gaulta-, gdyż on jest ciężko cho­
ry w swem mieszkaniu w BamOt. Weź pan 
samochód, przekup szofera, niech się samo­
chód! w połowie drogi zepsuje i tak wytrzy­
maj Bercię dio godiziny drugiej. Potem mo­
żesz ją pan przywieźć do saski ej ambasady, 
ale n:e prędzej* jak o godzinie 2-giej 30 mi­
nut. Wytłómacz jej się pan, jak ci się podo­
ba. Ona; się może już nigdy nie cifezwie do 
parni, lecz jakież ko-rzyści będą w następ­
stwie tego? To trzeba koniecznie zrobić, w 
przeciwnym boiwaem razie ona może otrzy­
mać wezwą ii/e do- natychmiastowego powro­
tu do ambasady a to mogłoby być klęska 
dla Gaulta. Ja  ząć nie chcę upadku Gaulta, 
zaręczam panu. Prócz tego, gdyby ona tam 
była, nie mógłbym wykonać mego planu, 
śpiesiz się zatem Hiunileyu. Gna już mogła 
ibyła otrzymać wezwanie od ojca, w tym wy­
padku radź sobie pan, jak możes/z, tylko 
śpiesz się! Podał HunHeyowi kapelusz i mz,u 
cił nań palto.

(Ciąg d-Jssrf nastąpi).

i i„ O W A D O i
tępiący robactwo do nabycia w firmie
R E  I M  i  S k a .  Kraków , Rynek głów ny.

niakf
d o s t a r c z a  w a g o n o w e  §

„ K  O  M  P  A  S «
Polskie Biuro Międzynarodowego Handlu

Kraków, ul. Smoleńsk 16.
„P A L A T Y N " (Doroszowa)
farbuje materye, płótna, oraz jedwabie w e wszystkich  

kolorach. Do nabycia w  iirmie 531
R E I B S  i  S k a ,  Kraków , Rynek głów ny.

)       ■ -  ■ — —   . ■ ■ ■

Nowoczesnej
p o w o z y  myśliwskie, wozy 
połowa, somojazdy z siedź, 
dla służ., wozy tabor., braki, 
wozy robocze wszeik. redz.

a  Rysz. R. Schmidtke2oasrp'or
fa b ry k a  p ojazd ów  

B yd g o s zc z-S zre te ry . —  Wielki wybór.
tałtj palau: 

koła 
spryeby 
dzwona 
dyszle 
skrzynie

wozowe
skrzydła
ochronne.

reperacje -  przebudowy.

M Y D Ł O
do prania najlepszej jzliości pg Mp. 
155. Pribei 5 kib pocztą opt Mp 825 

Zi ttikzką M?. 835.
 _  Ł B .  toaletow e torln Mp 300, piąć

B B 8  W f U f  S b  tnzinów  w agi około pięć k ilo
■  »  &  pocatą o -U tn ie  Mp 1550.

Za zaliczką Mp 1570 poleca firma 4SI

S R 5 N 7 P H  K R A K Ó W ,  R A O Z i W i i Ł O W S K A  1 5 .  
• D H l t C  I I  TeJrłott Kp. i m

Ważne P. T . Rolnicy I
Z powoda Irndności przewozowy eh oraz hraka wagonów

najw vższy  czas zam aw iać  obecn ie
p e d  * « * !e « -y  w i o $ o s t n e i | e § i e a a e  * b r a k u  I n n y c h

n»woxów  by lakowe na ezasie otrzymać:
H A I N i T ,  SOLE POTASOWE

wysoko pre centowe, 524
===== GIPS NAWOZOWY =====

bardzo skuteczny nawóz, nadafąey sie pod 
wszystkie uprawy I do kałde] gleby.
Dostarcza tyko ałowaionsae pa.yłd katdaga gatuoki

M A T E R Y A Ł Y  B U D O W L A N E :
wa no, c ment, gips murarski i sztukaterski, 

dachćwka ssbestowa „A S B JT * I t  p. 
w s z y tk o  tylko w ładunkach całowagonowych.
M im  m e i ,  tp o lą  i inne nasiona częściowo.
z  szybką dostawą poleca protokołowana firmo:

A N T .  B O D U C l i r
Hujfowna sprzedaż i akfc>.d nasren, prodaktów rołnych, 
waselkich nawozów Ełtacznyeh, artykułów hodowlanych, 
wapna, camentn. gipsu, dachówki asbit, oraz maszyn jol- 

niczych i do celów przemysłowych.

> Żywiec, Rynek 2 2 ,

W .  B U J A N S K I
B I U R O  S P E D Y C Y J N E

K raków , u lic a  A ndrzeja P o to c k ieg o  9 .
Telefon Nr. 19 I 3218.

uskutecznia
S P E S Y S Y E  k r a j o w e  S s a g r a n f ó z n e .  m
T R A N S P O R T Y  T O W A R Ó W  wagonami zbiorowymi. 
F O R M A L N O Ś C I c ło w ® , p r z y ^ o s e w e  i w y w o z o w e .  
P R Z E W Ó Z  M E B L I w o z a m i  m e b l o w y m i  p a t e n t /

Własne zastępstw a W8 wszystkich większych miastach w krają i zagranicą. 

H T  W Ł A S N E  S K Ł A D Y  T O W A R O W E .

i
Ś W I E C E  B O S C H A

= =  do motorów najtaniej p o le c a --------

„E S H A P E “  Kraków, Pijarska 4.
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« fif lź  w y s z ł a  z  A p u S h b
osobna broszura p. f.:

T O N A C J E  
81 K O Ś C I E L N E

Podręcznik dla studjująeych muzykę kościelną.

C E N A  50 M p. W R A Z  Z  P R Z E S Y Ł K Ą  P O C Z T O W Ą .
D o  u n b y c ltt  w  A d m in is tr a c j i W y d a w n ic tw a  „ U m y k a  1 Ś p ie w  “

KRAKÓW, UL. ŚW. TOMASZA 85 .

u a ^ e t a  m m m m
T O W . AKC.

• Nalitsrsie pismo codzienne w W. M. GdaAskuv bardzo rospoarsze* 
chnlone na Pomorzu i Kaszubach, . . .  wychodzące Jut od 31 lat.

PIUA w TCZEWIE DLA POLSKI
ULSCA D W O R C O W A  N R . 1 .

GAZETA GDAŃSKA posiada tyle zalet, łe  Jest bardzo wskazaną do za* 
mieszczenia ogłoszsA. - Jeżeli szukacie kupna, sprzedaży, posady, służby, 

zguby, Jeżll slą chcecl«*sbogaci<

O aO aD  O G Ł A S Z A J C I E  © - o - ®

W GAZECIE GD \IISKIEI
-#s as garyacagSŁ sscaac

BACZNOŚĆ I W Pclscs Gazetę GdaAskę zamawiać można w każdym urzędzie poczt.

o e t i s s o e i i S K s t
'r& f; . Walne Zebrcsilo

ocxjDoooDODuoaooocoooDaDaaDDaac3DO(XJDaooDoco3aDDi

I M
Hurtownia  różańców na nici i łańcuszku, 
szkaplerzy, medalik<;w, krzyżyków, obrazków, 
obrazków na I-szą Komunię świętą, obrazów  
oprawnych w ramy, medali Sodalicyjnych, me­
dali- zastępujących szkaplerz, krzyży misyjnych, 
kropieinic, książek do nabożeństwa własnego 
nakładu i obce wydawnictwa. Poleca firma:

Alfred M achnicki, Kraków,
ul. L. Mikołajska 5. Telefon 3370. *3*

Dla Kopców, pracowni, StowarzysMó, Kółek rolniczych ©tfpow. rabat.

Ola Pań!
Najszykowniej w ykonyw a  
k03tyumy, płaszcze, su k u ie . 
spódnice itd. krojem fran- 
cuRkim i angiebk im . Dla 
przejezdnych zam ówienia  
w ykonyw a w  2-th dniach.

Józef Gałązka
Krabów, i l i u  Floryansia L  24.

348

Spółki handlowej Zjednoczenia Ziem ian
Sp. z  ogr. od 2.  w Krakowie

odbędzie się dnia 14 kwietnia 1921 r. w prmachn sali 
posiedzeń Towarzystwa Wzajemnych Ubezpieczeń 
w Krakowie ul. Basztowa L. 8, o godzinie 11 jfrzed- 

południem z następującym porząckiem dziennym:
1) Odczytanie protoko’u z  poprzedniego Walnego Zgro­

madzenia.
2) Sprawozdanie Zawiadowców z czynności oraz prze­

dłożenie zamknięcia rachunkowego za rok 1820.
3) Sprawozdanie Komisji rewizyjnej.
4) Rozdział czystego zysku. ^  r
5) Zmiany statutu. A A

a) Zmiana brzmienia firmy
b) Powiększenie llośei członków Rady Nadzorczej
c) Podwyższenie kapitału zakładowego.

6) Wybory organów Zarządu i Komisyi rewizyjnej.
7) Wnioski członków.

W raz'e braku statutem wymaganego kompletu 
następue Walne Zgromadzenie odbędzie u>ę w tym sa-. 
mym dniu i w tem samym lokalu o godz. 12 w  poł., 
które bez względu na ilość uczestników, będzie upra­
wnione do powzięcia obowiązujących uchwał.

Kraków, 24 marca 1921.
Prezes Rady Nadzorczej,

519 P otU łlC k i mp.

WIELKOPOLSKA
M E J  T A  M I E D Z I

w  P ozn an iu  
B iuro C entralne ul. G rottgera I. 5. 

p r z e z  s w a  Z a s t ę p s t w o  n a  K a ł c p o ls k ę

Tawarzptwo Mmn Jeta“, Sp. z o p.
we Lwowie, ul. Sykstuska L. 44.

, ,..; r = =.. . p o l e e a   —

każdą ilość b la c h y  m o się żne ] 
i m ie d z ia n e j w rólwych grubościach,

p r z y j m u j o  r ó w n i e ż

łomy mosiężne i mbdziane do prze- 
rafihcwaała -- kupuje łom miedziany 

i mosiężny.

1 mm KRAWIECTWA DAMSKIEGO
J . KALAFARSKIEGO -

w Krakowie, ul. Szewska L. 12.
wykonuje kostyumy spacerowe i sportowe, płaszcze 
itp. Dla P. T. przejezdnych miara w paru godzi­
nach. — Posiada najlepsze refereneye j a k o  solidne^ 

go wykonania i praktycznego kroju.

ZAKOPANE. Biuro .Panta" Sp. 2 tjf. edp. M 78.
m a do sprzedania

kilka will i parcel
840 budowlanych.

Prawdziwa upzslnla pisania na maszynach 
systemem a m e r y k a ń s k i m  Jest tylko u

LUDWIKA AKSMANA
Krak*., Tet. 32-68. .1, Suwaka 10, 813

Ból głowy i migrenę
usuwają natychmiast pronki

„ M l g r e n o r N e r w o s S n "  z  k o g u tk ie m

Ząóaó w aptekach i Jroguerjach. 808

Zasfgpsłwo na Małopolsko WACŁAW KiZIO i Ska Kraków, Krepnitza 7 .

W Ó D K I  KASPROWICZA
: STALE MA NA SKUDZIĘ KOMISOWYM :

w  magazyna li treluytowych
JE1ERALNA REPREZEKTACYA „ K O M P A S "

U E  H  M1CDZYHJ1ROD8WEOO l i l i i
KRAKÓW , UL. SMOLEŃSK 16. 442

R EK LA M A  JE S T  DŹW IGNIĄ
HANDLU i PRZEM YSŁU.

N A  S E Z O N  W IO S E N N Y !
Przyjmuje do przerabiania  

1 do przefasonow ania

M Ą P i Ł U S Z i
f ilc o w e  niębkie, dam skie 1 dziecinne

według najno\s szych fa\onów wykon&aie ezybkle i dokładne

PIOTU WILK, kapelsisznik
w  B C a ra k O H W Tą ,  u ! .  B a s z t o w a  L  1 6 ,  p o r  ż e r .

-W ydaw ca: w  z a s tę p s tw ie  P o l. S p ó łk i p ra so w ej K . H o  1 o  k  s  a . —  B e d a k to r  n a c z e ln y  i  o d p o w . J a n  M a t y a s i k .  •—  D ru k arn ia  ,G ło su  N arod u "  w  K ra k o w ie  j o d  za rzą d em  R o m a n a  F erlta .


